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Dziś, dnia 28-go grudnia 1920 roku, odbędzie się Ę a 


w SALI KOXCERTOWEJ, Dzielna 18 
WIELKI 


bal Studencki 


na rzecz niezamożnych akademików=żydó w, 
| powracających z wojska. 


od wypadków iod- 
powiedzialnośii praw- 


no-cywilnej. 


| „Głosu Polskiego* znajduje się nad 
kroniką łódzką na stronicy 4-ej. Bon 


wo prywatnego wypowiadania się, 
ale i w takich wypadkach, winni 
pamiętać o najważniejszym swym 
obowiązku. Monsignor Ogno za- 
"|strzega sobie prawo zmian ozło- 
«= |szonego dekretu w pewnych wy- 
padkach, jednak zmiany te będą 
bardzo rzadko stosowane i żadna 


Zarząd Związku Zawodowego strona nie będzie miala pierw- 


szeństwa. 
gło = - > Wrazie nieprzestrzegania za- 
Pracowników Handl. i Biurowych aj kaaiówowatodadą, karfi 20 


(Al. Kościuszki nr. ty © jakich stolica apostolska upowa ż- 
niła księdza Ogno. 


Bilety nabyć można w kasie Sali Koncertowej. Ulgowe bilety 
akademickie, za okazaniem legitymacji, w lokalu Stow. Nau- 
czycieli-Żydów, Południowa 3, od godz. 5—6 wiecz, 


uprasza członków o liczne przybycie ha naradę, adbyć 
n z - i y . 4 " + -è 
się mającą we Środę, dnia 29.XII o godz. 8-ej wieczorem, „formacje prasy niemieckiej, 
dla omówienia żywotnych spraw Związku. Bytom, 27 grudnia. (PAT). 
Niemiecką prasa górnośląska, a 
za nią prasa niemiecka wrocław- 
ska i berlińska, podają od jakie- 
goś czasu tendencyjne wiadomości 
d g 0 orny qS o napadach bandyckich na kasy 
a s 


fabryczne i osoby prywatne w 


obwodach przemysłowych Górnego, 


Księża nie powinni brać odezwę, w której powołując się|Sląska. Bandytów, według tej 


na śluby duchowne i płynące stąd|prasy, nie można ująć, gdyż ucia- 

H - H obowiązki posłuszeństwa, wzywa|kają oni przez granicę do Polski. 
udziału W propagandzie. wszystkich duchownych, bez wzglę Zaznacza Bią także, że bandy- 
dezwa komisarza apostolskiego du na narodowość, do przestrze. ci z Polski przenoszą broń i że 
» duchowieństwa górnośląsk.|54013 w pierwszym rzędzie zasa-| niektórzy z nich są zdemobilizo- 
\ dy miłości, zabrania wszelkiej|wanemi żołnierzami, wiadomości 
Bytom, 26 grudnia, (PAT) propagandy, a szczególnie używa-|te mają na celu wywołanie wra- 
wy komisarz apostolski dla|nia w tym celu kościoła, szkoły, |żenia, że na Gór. Sląsku niema 
3. Slaska, monsignore dr.|lub innezo miejsca świętego. spokoju i że termin plebiseytowy 
Ysta OQguo Serra wydał Księżom przysługuje prawo|należy odroczyć. Dążą one także 
łeństwa górnośląskiego [głosowania przy wyborach i pra- |do dyskredytowania władę 
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j|że nie należy dawać wiary alar- 


z plebiseytera na Górnym Sląsku, 


którego posiadacze będą brać udział |rot, że głosować będziemy przy 
w losowaniu 20 „miljonówek*, sta | plebiscycie za Polską, — Polski 
nowiących premjum noworoczne Związek inwalidów wojennych. 


tam umieszczony trzeba wyciąć i| opiewa: 
schować. 


aniżeli ludność miejscowa. Jest to 


skonale zorganizowanych, prowadzo- 


paryskich. === [nioma bowiem żadnej gwarancji co 
do tego, czy dostawszy się na Sląsk, 
: , zechcą ci przybysze dobrowolnie po 
cyjnych, a zwłaszcza francuskich, głosowaniu tę prowincją opuścić; 
że niesą w stanie utrzymać spoko- raozej należy przewidywać, że zna- 
ju i porządku i zdyskredytowania |cgną część emigrantów pozostanie i 
Polski, że daje ochronę band ytom. | nadal, aby wzmocnić. szeregi miej- 
z sęowych niemieckich bojówek, aby 
„Temps nspakaja, stworzyć kadry dla zbrojnego wy- 
$ stąpienia przeciwko polakom, gdyby 
Paryż, 27 grudnia. (Tel. wł. | plebiscyt wypadł na k 
GŁ. Polsk.*). „Le Temps“ donosi, |Bo trota TH 
„Gł. Polsk.*). „Le Temps* donosi, | Bo trzeba być 
nym, że Niemcy 
seyt, nżyją innyo, 
wych środków, 
cję zatrzymać po 
niem, Zapowia 
wyrażnie dowód 


mującym pogłoskom o planach 
bolszewików przeciwko Polsce. — 
Fdyłoski te—zdaniem „Le Temps“ 
—Pozpuszczają niemcy w związku 


Rezolucje zjazdu w Bytomia. 


Warszawa, 27 grudnia. (Pat.) 
Na zieg aj = raeilu, "ZR yt, 
grhdnia”w Bytomiu. przy udziale 
1600 osób jedwogłośnie przyjąto| 
nestępyjącą rezolucję: 

Zważywszy, że Polska jako 
kraj rolniczy nawskroś demokr»- 
tyczny da dzieciom inwalidów i 
sierotom lepszą przyszłość, niż 
zbankrutóowanes po wojnie Niemcy, 
że czujemy się polakami mimo 
600-letniego ucisku przez ciemię- 
życieli germańskich, że zachowa 
liśmy duszę polską, przyrzekamy 
i ślubujemy imieniem wszystkich 
inwalidów wojennych, wdów i sie- 


ue. WDĘNWY. 

Odrębne głosowanie emigrantów * 
będzie miało wówczas rzeczywistą 
wartość, gdy i wyniki zostaną osob- 
no obliczone i ogłosżone, — gdy 
wtedy pókaże się w sposób niewąt 
pliwy, czego pragnie i do czego dą- 
ży ludność miejscowa, jedynie upra- 
wniona do decydowania o przysz- 
łości swojego kraju. Cóż bowiem 
reprezentują emigranci? Wyłącznie 
opinję ludzi, krajowi obcych, których 

z nim nic nie łączy, i którzy są 
właściwie wysłannikami wojującego 
pangermanizmu, dobrze opłacanego 
przez rząd niemiecki; gdyby ich 
głosy miały znaczenie decydujące, , 
los Sląska leżałby z góry w rękach 
niemieckich nacjonalistów i plebisoyt _ 
śląski byłby tylko nądzną farsą, 
podobną do tej, jaką Niemcy ode- 
grali pod angielską egidą w Pru- 
sach wschodnich. 

Wszystkie wiadomości nadcho- 
dzące z Sląska zgodnie stwierdzają, 
że polacy tamtejsi gorąco pragną 
szybkiego zwrócenia sztucznej gra- 
nicy, która ich oddziela od Polski 
i dali dobitny wyraz temu dążeniu 
podczas głosowania; większość zs- 
tem za Polską i to stosunkowo bar- 
dzo znaczna jest zapewniona, tem- 
bardziej, że nawet pewna część 
niemców miejscowych rozumiejących, 
że ekonomiczny rozwój kraju, jest 
ściśle z Polską związany, godzą sią 
na zmianę państwowej przynależ- 
ności, Ostateczna jednak decyzja 
zapadnie na podstawie międzynaro- 
dowych _ dyplomatyczno-ekonomicz: 
nych rozważań, dla których głoso- 
wanie plebiscytowe bądzie tylko 
bardzo wymownym argumentem. — 
Górny Sląsk jest uważany jako część 
światowego przyrodzonezo skarbu, 

z którego powinny korzystać nią: 
tylko Polska wzulądnie Niemcy, alb 
także państwa zachodnie, osłabione 

i wyczerpane przez wielką wojnę. 
Przedewszystkiem zaś pretendują do 4 
węgla: i żelaza śląskiego Francja i 4 
Włochy, które tych surowców ko- 
niecznie potrzebują dla podtrzytwa 
nia i wzmocnienia swego przemyslu. 
Wskutek tych handlowo-przemysło* 
wych kombinacji, rozgrywa się za 
kulisami sprawy śląskiej dyskretuu 
ale uporczywa walka o pówne ji 

wileje i uprawnienia, odnoszące se 
do śląskich kopalń i hut, któr 
mają stanowić ekwiwalent za us 
polityczne, 


Z tego zjazdu Naczelnik pań- 
stwa otrzymał depeszę w języku 
niemieckim, która w tłomaczeniu 


Zjazd delegatów inwalidów wo- 
jennymh i sierot polskiego Zwią- 
żku inwalidów na zebrania w By- 
tomiu, w którem wzięło udział 1500 
delegatów uchwalił następującą 
rezolucją przyjętą jednogłośnie: 
Zważywszy, że Polska odnosiła 
się zawsze lojalnie do obywateli 
innych narodowości, że Polska 
jest państwem- rolniczem, że Pol- 
ska zakłada fundamenty państwo- 
we na podstawie demokratycznej, 
że opieka nad inwalidami i siero- 
tami przez podobna demokratycz- 
ne państwo jest bardziej zabez- 
pieczona niż przez państwo nio- 
imieckie, zrujnowane podczas woj- 
ny i obdłużone, oświadczamy my, 
górnoślązacy, poszkodowani w woj- 
nie, wdowy i sieroty, że głosy 
n8828 przy plebiscycie oddamy 
Folsce, państwn, które zabezpie- 
czy lepiej uaszą przyszłość, 


EJ * 
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Konferencja paryska, a może 
konferencja ambasadorów, gdyż nie 
wiemy napewno, jaka najwyższa 
włądza koalicji wydaje obecnie de- 
krety w sprawach międzynarodo- 
wych—orzekła, że emigranci śląscy 
będą wprawdzie głosować na Gôr- 
nym Sląsku, ale w innym terminie, 


niezawodnie pewne polepszenie pier- 
wotnego projektu, ale ten le:alny 
najazd setek tysięcy niemców, do- 


nych przez wypróbowanych nacjona- 


listycznych agitatorów i przysoto- 
=="-«k do zacietoj walki z polaka- 
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Kiss 


va Niemcy poczyniły już dalekofsię z niebezpiecznemi marzeniami 


gee przyrzeczenia Włochom, ska- 

nym na wyłączne korzystanie 
v hurtownego węąsla angielskiego, 
i nie zawahają się zapewne przy 
suać nawet Francji pewien udzial 
xå śląskiej produkcji, byle tylko 
uzyskać od mocarstw zachodnich po- 
parcie dla swoich urosżczeń. 

I oto. właśnie droga, na którą 
npowinniśmy wstąpić, aby przeła- 
wać opór, jaki napotykamy zwłą- 
szcza ze strony Anelji, przeciwko 
przyłączeniu Sląska do Polski. 
Jeżeli chcemy po upływie pieciu 
wieków utraconą dzielnicę odzy- 
skać, nie możemy się ograniczyć 
dn niezbędnej zresztą acitacji 
miejscowej — do zdobywania dla 
Polski przychylności śląskiego lu- 
dn. Równą ware posiada akcja 
dyplomatyczna prowadzona rozu- 
mnie i konsekwentnie, a mająca 
na celu przekonanie naszych za- 
chodnich sprzymierzeńców, że nie- 
tylko potratimy roztropnie i skn- 
tecznie gospodarować olbrzymie- 
mi bosactwami Sląska, ale damy 
wszelką możność szerokiego ko- 
rzystania z nich państwom i na- 
rodom, które tego potrzebują. 
Mamy także za sobą bardzo prze- 
konywnjący argument polityczny. 
Wszak nie uleca wątpliwości, że 
pozostawienie Sląska Niemcom, 
stanowiłoby olbrzymie wzmocnie- 
nie ich mocarstwowego stanowis- 
ka, a nawet ich militarnej potegi, 
stamtąd bowiem czerpali środki 


techniczne, niezbędne dla prowa] bardzo niekorzystna, gdyż utrzy- 


dzenia wojny nowożytnej. Co się 
zaś tyczy węgla, Niemcy posia 
dają aż nadto wystarczające dla 
ich potrzeb kopalnie w swoich 
zachodnich obszarach, tak że po- 
siadanie Sląska jest pod tym 
'zględem niejako  zbytkiem, z 
gtają dla podniesie- 
owego bilansu. 
żył przedewszy- 
rtu przynosząc 
dochody skar- 
x państwa; to 
je nadwyręży 
niemieckiego 
zając jedynie 
państwowe. 
upośledzone 
jdukcji, ani 


nawe 
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Dnia 22 listopada rozpoczęły się 
rokowania polsko- niemieckie w sprawie 
konwencji, jaka ma być zawarta po- 
między Polską a Niemcami odnośnie 
bowiem do komunikacji pomiędzy 
dwiema częściami państwa niemieckie- 
go, rozdzielonemi przez ziemie, przy- 
znane Polsce czyli pomiędzy Prusami 
Wschodniemi a resztą Niemiec. Za wy- 
łączeniem klauzul natury politycznej 
osiągnięto niemal zupełne porozuy 
mienie. 

Przejazd przez Polską odbywać 
się będzie pod dwojaką postacią, a 
uiunowicie pod postacią transita u- 
„rzywilejowanego i transita zwykłego. 
Pod transitem uprzywilejowanem rozu- 
mie się przejazd pociągów specjalnych 
© zamkniętych wagonach: z których 
wysiadanie, jak również podawanie 
lub przyjmowanie jakichkolwiek przed- 
miotów jest absolutnie zabronione. 
Pociągi strzeżone będą przez celną 
straż polską. Wizy polskie nie będą 
wymagane. Podróżni nie ulegają ża- 
dnym formalnościom celnym. Pod 
transitem zwykłem rozumieją się zwy- 
czajne pociągi, przejazd drogami rze- 
cznemi kanałami wodnymi, drogami 
morskiemi,  terytorjalnemi  szosami 
(samochody osobowe). Podróżni ko- 
rzystający z transita zwykłego muszą 
posiadać paszporty oraz wizy konsula 
polskiego, ulegają ogólnym przepisom 
eelnym i mają w określonym czasie 
opuścić obszar polski. 

Ustalone zostały linje kolejowe do 
transita przyjęto zasady ruchu, tary- 
iowy, rachunkowy, terminy płacenia 
należytości. Niezależnie od tego Niem- 
cy zobowiązały się w ciągu 6 lat za- 
silać Polskę pewną ilością lokoniotyw 
za wynagrodzeniem, które rząd polski 
PS będzie w ustalonych kwotach. 

odkomisja złożona z ekspertów pol- 
skich i niemieckich ustaliła zasady 
\paszportowe w dziedzinie celnej. tary- 
dowej i żeglugi, jak również w dzie- 
nzinie komunikacji pocztowej, telegra- 
ficznej i telefonicznej. Í 

Co się tyczy przewozu przez ob- 
da polski wojsk niemieckich oraz 
njemieckich  materjałów wojennych 

iągnięto częściowe porozumienie, 
dhleze zaś układy są w toku. Ruch 
twarowy odbywać się będzie na ogól- 
mych zasadach konwencji berneńskiej. 
W toku rokowań w Paryżu pod eginą 
konferencji ambasadorów brali udział 
a ramienia państwa polskiego p. Kazi- 
mierz Ciszowski, dr. departamentu mi- 
nisterstwa spr zagr, zaś ze strony 
niemieckiej br. Schulenburg, 

W drugiej połowie listopada za- 
szedł doniosły fakt. Podpisano kon- 
wencję polsko-gdańską. Na mocy te 
onwencji służy Niemcom prawo tran- 


p" 


eby roku, przed konferen- 


Konwencja komunikacyjna polsko-niemiecka. 
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o panowaniu nad światem, które 
doprowadziły do ostatniej kata- 
strofy. , 

Dyplomaci i specjaliści nie- 
mieccy, wysłani do Brukseli, 
przedstawiają położenie wręcz 
przeciwnie, usiłując wykazać, że 
utrata Sląska uniemożliwi Niem- 
com wykonanie warunków trakta- 
tu wersalskiego; ale ta taktyka 
jest zbyt przezroczysta, aby mo- 
gła wywołać silniejsze wrażenie 
wśród pełnomocników koalicji; w 
każdym razie z naszej strony ko- 
nieczna jest wytężona czujność 
na zagranicznych posterunkach. 
aby systematycznie i energicznie 
paraliżować skutki rozaałezionej 
i operującej znacznymi fundusza- 
mi niemieckiej propagandy. Odzy: 
skanie Sląska posiada tak olbrzy- 
mią doniosłość dla przyszłości 
naszego państwa, dlą jego roz- 
woju i trwałości, że nie wolno 
zaniedbać żadnego środka, który- 
by nam to zadanie ułatwił. Po- 
trzebna jest i przytem wzmożona 
ofiarnąść społeczeństwa, aby choć 
w części zrównoważyć działanie 
nieprzeliczonych sum, które Niem 
cy rzucają na szale plebiscytu i 
powołanie do współpracy w akcji 
plebiscytowej vajdzielniejszych sił 
naszej iuteligencji, jakiemi może- 
my rozporządzać. 

Termin plebiscytu nie został 
jeszcze ściśle oznaczony i ta 
zwłoka jest dla naszej sprawy 


manie ludności śląskiej w stanie 
nerwowego napięcia wywołuje 
różne niepożądane objawy. Jed- 
nakże według wszelkiego praw- 
dopodobieństwa głosowanie nie 
odbędzie się Później, jak w lutym 


cją w (Genewie, na której roz- 
strzygnie się sprawa odszkodo* 
wań, jakie Niemcy mają wypłacić 
państwom koalicji, — Wiązanie 
tej kwestji Z plebiscytem przed- 
stawia niezawodnie pewne niebez- 
pieczeństwo, któremu należałoby 
zgóry zapobjedz. Ale mamy je: 
szcze dość czasn, aby przygoto- 
wać się wszechstronnie do osta- 
tecznej walki, której rezultat za- 
leżeć będzie przeważnie od naszej 
e, Əwngtr "Y 21 tas a 
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sita przez obszar wolnego-—miasta 
Gdańska. Zaś art, 6 konwencji stwier- 
dza, że wszelkie traktaty w imieniu 
wolnego miasta Gdańska, zawiera rząd 
polski po uprzedniem naradzeniusię z 
wolnem miastem Gdańskiem. 


Wobec tego wypadło Pero R 
wać szczegółowo sprawę transita kole- 
jami. drogami wodnemi oraz na wo- 
dach morskich terytórjum Gdańska. 
Pragnąc w myśl konwencji naradzić 
się dyr. Olszowski zapytał obecnego 
w Paryżu delegata Gdańska, czy po- 
siada w tym celu niezbędne pełnomoc- 
nictwa. Ponieważ delegat Gdańska 
pełnomoenietwa nie posiadał, dyr. Ol- 
szowski zwrócił się do senatu Gdań- 
ską z prośbą o przysłanie delegata 
uależycie upełnomocnionego. 


Wbrew temu jednakże senat gdań- 
ski przesłał dotychczasowemu delega- 
towi pelnomocnictwo, na mocy którego 
miał się on naradzać z przedstawicie- 
lem rządu polskiego z tem jednakże z 
zastrzeżeniem, że wynik narad miał u- 
zyskać aprobatę senatu gdańskiego. Po- 
nieważ w myśl decyzji konferencji am- 
basadorów narady pi ozsniec e w 
sprawie transita odbywają się w Paryżu 
pod przewodnictwem delegata konferen- 
cji ambasadorów i ponieważ sprawa 
transita przez obszar gdański stanowi 
całość łączną z ogólnem tansitem i tyl- 
ko w ogólnym traktacie może być za- 
łatwiona. Dyr. Olszowski oświadczył, że 
nikt może zgodzić się na stanowisko se- 


natu gdańskiego i że senat winien przy 
słać Paryża należycie upelnomocnio- 
nego 


legata. któryby mógł sprawę de- 
finitywnie rozstrzygnąć. W sprawie tej 
nie nadeszła dotychczas odpowiedź. O 
ile w dziedzinie technicznej osiągnięto 
porozumienie, o tyle w dziedzinie klau- 
zul politycznych istnieją poważne róż- 
nice; nienależy jednak wątpić, że przy 
dobrej woli uda się ustalić jednolitość 
poglądów i konwencja w niedługim cza- 
sie zostanie podpisana. Zaznaczyć na- 
leży, że Polska otrzymuje prawo tran- 
sita na prawym brzegu isły, w celu 
utrzymania stałej komunikacji między 
Polską, a wolneńt miastem Gdańskiem. 
Konwencja winna być według brzmłenia 
traktatu wersalskiego, podpisana naj- 
później dnia 10 stycznia 1921 r. Ponie- 
waż z uwagi na wolne miasto Gdańsk 
termin ten nie będzie mógł być dotrzy- 
manym, pełnomocnik rządu polskiego 
zwrócił się z wnioskiem o odroczenie 
terminw do 1 lutego, zaznaczając, że o- 
psimenie nastąpiło bez winy obu stron 

że opóźnienie nie prowadzi do zmian: 
Delegat niemiecki zobowiązał się za- 
wiadomić o tem swój rząd. Rokowania 


z powodu świąt zostały przerwane. Roz- 
ipoczną się one nanowo dnia 5 stycznia, 
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mistrz profesor Kozłowski, 


Prate nad pokojem pojsto- rosyjskim. 
Obrady w komisjach. 

Ryga, 27 grudnia. (East-Ex- 
press). Komisja finansowa w dniu 
24 grudnia rozważała sprawe wy- 
nagrodzenia strat z powodu znisz- 
czenia lokali przedstawicielstw 
polskich w Rosji przez bolszewi- 
ków. Dyskusji nie zakończono od- 
kładając ją do następnego posie- 
dzenia, À; 

Komisja redakcjjna omawiała 
w dniu 24 grudnia sprawę powra- 
cających do Rosji | do Polski u- 
ohodźców., Okreśtbno dokładnie 
co każdemu powracającemu, bez 
względu na ograniczenia wewnę- 
trzne, wolno wywieźć, 


Tranzlokacje wisk na południa” 
pilski, 


Nieuzasqdnicne obawy. 

W gazeci4francnskiej „Le Joar- 
nal de Pologno* ukazało się wczo 
raj następujące, mające charsk- 
ter półurzęi owy, oświadczenie: 

Transporty wojsk odbywające 
sią obecnie na południu Polski w 
kierunku ze wschodu na zachód, 
wywołały w pewnych krajach Są- 
siednich obawy, które znalazły 
echo w prasie, Jednakże ten nie- 
pokój/jest nieużasadniony. Te ru- 
chy wojsk bowiem wywołane są 
wyłącznie przez chęć i możność 
doprowadzenia do minimum sił 
zbrojnych na pograniczu wschod- 
niem, co jest możliwe wobec ro- 
mejmu z Rosją sowiecką. 

Wobec tego część wojsk prze- 
wozi sią do okręgów, z których 
żołnierze pochodzą, częściowo dla 
demobilizacji, a częściowo dla u- 
życia ich do służby garnizonowej. 


Król anobhki o Polste, 


Londyn, 27 grudnia (East-Ex.). 
Ustęp mowy króla Jerzego, doty- 


niezmiernej wagi, aby Polska i jej 
sąsiedzi zakończyli swe spary z 
Rosją i poświęcili się całkowicie 
reorganizacji wewnętrznej i odbu- 
dowie ekonomicznej. i 


Sprawa wolnej wymiany towarów 


i Walut. 


Opinja francusko-polskiej Izby 
handlowej. 


Paryż, 27 grudnia (Earst-Expr ). 
Izba handlowa francusko - polska 
wyraziła życzenie, aby rząd polski 
w możliwie najkrótszym czasie prze- 
prowadził system wolnej wymiany 
handlowej i finansowej. 

Izba doradza w tym względzie 
zniesienie zakazu przywozu towa- 
rów zagranicznych, niezbędnych w 
codziennej potrzebie, ograniczenie 
i przedmiotów zbytku, jak 
również zniesienie centrali dewiz. 


Minister Stamówliński w Zakopanem. 


Zakopane, 27 grudnia, (PAT). 
Dn. 26 b. m. przybył tu bułgarski 
prezydent ministrów w towarzyst- 
wie posła bułzarskiego w War- 
szawie i posła bułgarskiego w A- 
tenach oraz naszego reprezentanta 
w Sofji p. Grabowskiezo. Goście 
zamieszkali w hotelu Morskie Oko. 
Pan prez. Stambuliński udaje się 
w poniedziałek do Krakowa, gdzie 
zwiedzi miastu i pamiątki, "a we 
wtorek uda się w dalszą podróż. 


Zakopane, 26 grudnia. (PAT). 
W dniu dzisiejszym w południe 
przybył tu pan prezydent mini- 
strów Witos w towarzystwie pod- 
sekretarz stanu dr. Wróblewskiego, 
szefa sekcji dr. Władysława Sty 
dzińskiego, szefa wydziału poli- 
tyczno-prasowezo p. Sakalskiego 
i p. Twinowskiego. Na dworcn ze- 
brała się Jiczna publiczność. Przy= 
byli także bawiący tu posłowie 
dr. isardel, Rajski, Roj, marszałek 
powiatu nowotarskiego Uznański, 
starosta Hanik, inspektor stacji 
klimatycznej dr. Kormicki i bur- 
imie- 
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niem związku „Oóral* powitał p. 
prezydenta p. f'uwliea. Pan pre- 
zydent ministrów po południu kon: 
terował z bawiącym w Zakopanem 
panem wiceprezydentem Daszyń- 
skim a następnie bułrarskim pre- 
zydentem ministrówstambulińskim. 

Wieczorem pan prezydent i 
p. wiceprezy jent podejmowali yoś- 
oi bułearskich w willi „Warsza- 
wianka*. W poniedziałek pan pre- 
zydent ministrów opuścił Zako- 
pane. x 


Wielka kradzież, 


Lublin, 27 grodnia. (Pat) — 
W dniu 24 b. m. rano na poczcie 
lubelskiej nieznani sprawcy dos- 
ławszy się do p koju, w którym 
mieściła sią kasa pocztowa skra- 
dli półtora miljona marek. 


APROWIZACJA KRAJU. ` 


Mąka dla Zagłębia. 
(Tel. od nasz. warsz. koresp.). 
Wobec zapowiedzianego strajku 
górników w Zagłębiu Dąbrowskiem, 
wywołanego przez złą aprowizacię, 
minister przemysłu i handlu zawia- 


xT £f9, 


d 
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wa będzie skierowane do Zzalnhia 
1800 ton i z Poznańskiego 5.0 
ton zboża. 


Warszawie grozi brak chiena.— 
Nowe uroszczeęnia właścicieli 
piekarń. ` 


(Tel. od nasz. warsz. kor) 

Sytuacja aprowizacyjna Warsza- 
wy może w najbliższygy dniach 
uledz nowemu pogorszenńh a mia- 
nowicie piekarnie, wypiekające chleb 
dla miasta na kartki, wymówiły wy- 
działowi zaopatrywania kontrakty, 
domagając się nowej podwyżki o- 
płat za wypiek. 

Ze strony właścicieli piekarń 
jest to najzwyczajniejsza lichwa, a 
o sumienności ich Świadczy fakt, 
Że w ciągu ostatnich dwuch mie- 
sięcy nałożono pięćdziesiąt parę 
kar za niedobry wypiek chleba, 
kradzieże mąki, fałszowanie mą- 
ki it p. 

Smutnym, ale godnym uwag 
jest fakt, že w liczbie karanych ` 
piekarń są piekarnie polsk. związ- 
ku zaw. piekarzy i narod. związku 


domił urząd górniczy, że ze Lwo- | robotniczego. 


Stosunki w Moskwie. 


Wywiad z p. Tytusem Filinowiczem. 


Ciernista droga. — Na ulicach Moskwy. — Piece biedoty. — 
„ Szlachetna akcja żony Gorkiego. — Moskwa—Ryga. 


(Telef. od naszego warsz. koresp). 


Szef misji polskiej na Kaukazie 
p. Tytus Filipowicz, więziony od 
kwietnia r. b. przez bolszewików, 
dnia 8 grudnia został zwolniony i 
na święta Bożego Narodzenia po- 
wrócił do Warszawy. i 

Pan Filipowicz w rozmowie z 
przedstawicielem agencji „Polpress“ 
oświadczył, że w więzieniu „czrez- 
wyczajki* w Moskwie trzymano go 
przez dwa miesiące, poczem prze- 
wieziono do sławnego więzienia w 
Butyrkach. We wszystkich mo- 
mac lezianiach jest_bardzo 
dużo polaków; międz 
duje się ks. biskup Łóziński, 

Dalej p, Tytus Filipowicz zda- 
wał relację ze swoich wrażeń z 
Moskwy. Mówił, że ruch na uli- 
cach jest znacznie mniejszy, niż 
dawniej, jednak aprowizacja mia- 
sta jest lepsza, niż była w zeszłym 
roku. Szczególnie charakterystycz- 
nem jest dla Moskwy, że ze wszy- 
stkich okien sterczę rury blaszane 
i tekturowe, stanowiące część t. zw. 
„pieców biedoty*, używanych do 
ogrzewania mieszkań. 

O zwolnieniu z więzienia za- 
wiadomiła p. Filipowicza pani Pie- 
szkowa, żona Gorkiego, która zaj- 
muje się bardzo energicznie polski- 
mi więźnfami i jeńcami. 

Dwa razy tygodniowo z Moskwy 
do Rygi kursują komfortowe po- 
ciągi pośpieszne z wagonem mię- 
dzynarodowym. Takim pociągiem 
p. Filipowicz właśnie jechał do 


kraju. 


1 kongresu sowietów. 


Helsingfors, 27 xrudnia. (Fast- 
Express). Dnia 22 grudnia o godz. 


Warunki poety. 


Rzym, 27 srujnia. (East-Ex- 
press). Wedluw wiadomości z Try- 
estu warunki d'Avunzia są nastę- 
pujące: 


1) Regencja w Quarnero nie 
nznaje aneksji ze strony Włoch: 

2) żąda ona dla siebie uzua- 
nia przez Włochy; 

3) zrzeka się aneksji wysp Ar- 
bo i Veglia; 


„ 4) nie zgadza się na okupację 


Dalmacji; 

5) żąda, aby władza jej roz- 
ciągała się ua port Carro (9) tuż 
obok Tryestu. 


Cholera w Turi. 
Paryż, 27 grudnia. {Pat.) Hav. 
Donoszą z Konstautynopole, że w 
ujektórych obszarach wśród u- 


rosvjskiego 


12-86] w poładnie w-gali wielkiego 


teatru odbyło się pierwsze posie= 


dzenie zjazdu sowietów. Lenin oś- 
wiadczył, iż wojna, narzucona przez 
polską szlachtę, zakończyła: sią 
pokojem, Zjazd sowielów zaapro= 
bował politykę pokojową rządu 
w stosunku do Polski, natomiast 
wypowiedział się przeciwko na- 


dawaniu koncesji kapitalistom 
zachodnio-eurupejskim ìi amery- 
kańskim. 


Moskwa, 27 grudnia. (Pat) — 
Radjo, Na drusiem posiedzeniu w 
dniu 25 grudnia ósmego wszech- 
kongresu sowietów, 

w ów 
"„eiivjki wewftętrznej 
zewnętrznej, uchwalono rząde,. 
votum zaufanie. Lenin, mówiąc i 
bliskim pokoju z Polską t pogro- 
mie Wrangla, podniósł koniacz- 
ność utrzymywania pogotowia woj- 
skowego, a nawet powiększenia 
czerwonej armji i wzmożenia jej 
bitności. 


Antybolszewickie powstanie ukraińskie 


Lwów, 27 grudnia. (Pat). = 
Dziennik ukraiński „Ridnyj Kraj* 
donosi, że ataman Tintiunnik za- 
jął Rozdzielnaja, węzłową stację 
linji kolejowej kijowsko-odeskiej. 
Również Tarańcza jest w ręku 
ukraińskich powstańców, Ataman 
Morgulewicz opanował Humań przy 
pomocy 200 kawalerzystów ata- 
man Kułyja. 


sprawie 


Sowiety w Armenji, 
Nauen, 27 grudnia. (PAT). Rad. 
Z Konstantynopola donoszą, że 


sowiecki rząd w Armenji skanfi- 
skował majątki prywatne i uznał 
wszystkie długi zobowiązania za 
nieważne. 


chodźców rosyjskich, którzy znaj- 
dują się w okolicy tego miasta, 
pojawiła się cholera. Sprzymie= 
rzeni postanowili niezwłocznie 
przeprowadzić potrzebne zarzą- 
dzenia, 


Gielda warszawska, 
Notowania z dn. 27 grudnia. 


Waluty: Ruble carskie po 
100 — 418.—; po 500 — 418.—, 
409:—, 410.—; ruble dumnskie po 
1000 — 95—, 89.—. 

Akcje: Bank Handl. w Warsz. 
9 em. 1680, Borkowski 2350—229U 
2300, Lilpop 16200—16000, Rudzki 
0700—10100—9900, Starachowice 
za 500 marek 92u0—35750—8950, 
Warsz, Tow. Fabr. cukru 17889 
—18825, Zyrardów 15600—15 
Bank Zach. I—II em. 1576 


NBA 


Nasze stosunki handlowe 
2 zagranicą. ` 
W celu I o dafesięwi waluty pol- 


skłej należy ograniczyć import 
do minimum. — Przemycznie za- 


granicznych towarów —Wywóz 
poprawi bilans handlowy pań- 
' stwa. — Co eksportuje Polska 


o 


zagranicę? — Stosunek importu 

do eksportu w trzech dzielni- 

cach. — O handel z Ukrainą so- 
wiecką. 


Nasza polityka handlowa im- 
portowa i eksportowa, mając prócz 
ochrony’ rodzinnego przemysłu 
przedewszystkiem względy walu- 
towe na oku, zdąża ku tym celom 
za pomocą ograniczenia importu 
do tego stopnia, by ani jednej 
marki, ani też dewizy hie wywie- 
ziono za eranicę bez koniecznej 
potrzeby, oraz przez zwiększenie 
importu naszych artykułów eks- 
portowych. 

Sprowadzać z zagranicy nale- 
ży i można jedynie artykuły nie-, 
zbędne, jakich Polska nie produ- 
kuje i środki produkcji, t. j. ma- 
szyny i surowce; import innych 
przedmiotów handlu jest zakazany 
szeregiem rozporządzeń minister- 
jalnych. | 

Wprawdzie spotykamy na na- 
szym rynku wewnętrznym wiele 
produktów, pochodzenia zagranicz- 
nego, zakazanych w imporcie, jak 
np. czekolada, wino, perfamy, my- 
dła toaletowe, jednak przedmioty 
te zostaiy sprowadzone drogą nie 
legalną, t. j. bądź przemycone, 
bądź też przywiezione za fałszy” 
wemi pozwoleniami. Mimo zaka- 
zów i usilnych starań w kleron- 
ku przęciwdziałania tym nadaży- 
ciom, narażającym państwo na ol- 
brzymie straty materjalne i obni- 
żającym prestige Rzeczypospolitej 
zagranicą, import zakazanych to- 
warów jest dość znaczny, a zmia- 
na tych stosunków nastąpi dopie- 
ro wtedy gdy obowiązująca obec- 
nie ustawa o obrocie towarowym 
z zagranicą nzupełniona zostanie 
postanowieniam, ż9 karygodnym i 
śojganym sądownie jest nietylko 
przywóz towarów zabronionych do 
importu, ale także 1 ich. sprze- 
daż. 

Bo co do eksportu obecna linja 
polityki rządowej *'dąży do jak 
najdalszego zdjęcia dotychozaso- 
wych więzów, krępujących wy- 
wóz, by w ten sposób móc uzy 
skać poprawę państwowego bilan- 
su handlowego. 

Główne nasze artykuły eks- 
portowe stauowią; nafta i jej prze- 
twory, oraz drzewo. Prócz tego 
bardzo poszukiwane i dobrze pła- 
cone przez zagranicą są: szczeci- 
na sortowana,  włosień, pierze, 
grzyby, zabawki, wyroby koszy- 
karskie, luksusowe meble i wyro- 
by platerowane firm warszawskich, 
oraz spirytus, produkowany w 
Wielkopolsce, 

Z poszczególnych dzielnic je- 
dynie b. zabór pruski prowadzi 
dzielnicową efektywną statystyką 
importu i eksportu. We wrześniu 
b, r. wartość importowauych do 
Wielkopolski towarów „wynosiła 
*180 miljonów/marek, zaś eksport 


dosięguął poważnej kwoty 175 
miljonów marek, uzyskano zatem 
prawie równowagę. wią część 


wywiezionych produktów stanowił 
Spirytus sprzedany do Niemiec za 
sumę 1-0 milj. mk. 

Produkcja spirytygu w Foznań- 
Skieni jest burizo wysoka. dzię- 
ki prowadzonej w wielkich roz- 
miarach kulturze ziemniaków. Nie- 
stety, W ostatnich czasach b, dziel- 
nica pruska, która była dotych- 
cząs poniekąd gpichrzem całej 
Polski, zaczyna tracić na wydaj- 
ności gleby, wSkutek braku sztucz- 
Łych nawozów, którys: sprowa 
dzenie do Polski mieme; hamują 
wazelkinii sposobami. ` i 

Uo sią Lyćz 


y StoSynku importu 
do C£KsSportu 


w Małopolsce, brak 
DA razit odtrębyyci cyir, uwzelęd- 
Liajuć jediiak ukoliczność, że je- 
del 4 glówi:ych uaszych artyku- 


łów eksportowy ch (nafta) pocho- 
(drzewo) w 


dzi wylącznie, a drugi 
przew izne] CZęści h tej dzielnicy, 
wozu co uajmuiej równowagę im- 


pór « eksportem w Małopolsce: 
Przyjąc Za rzecz mie ulegająca 
wątpliwości. 

dJednem «a najżywoiniejszych 


ibteresów Wachodniej Małopolski 


jest uruchomienie handlu z U- 
krainą sowiecką, 8 przedewszyst- 
kiem umożliwienie napływu jak 
największej tlości środków spo- 
tywczych z tego obszaru. Ponie- 
waż wedle ryskich preliminarjów 
pokojowych podjęcie stosunków 
handlowych z sąsiadującemi z na- 
mi republikami sowieckiemi może 
nastąpić dopiero po definitywnem 
podpisaniu pokoju, nawiązanie 
normalnego 1 oficjalnego obrotu 
towarowego z temi państwami 
musi być aż do chwili tej odło- 
żone. 

. Bardzo ważnem zadaniem naj- 
bliższej przyszłości w naszym ru- 
chu kupieckim jest uniezależnie- 
nie handlu małopolskiego od Wie 
dnia i Czech w, tych gałęziach, 
które dzięki uruchomieniu prze- 
mysłu w b. Kongresówce mogą 
być zasilane rodzimymi fabryka- 


tami. 
Dotyczy to przedewszystkiem 
przemysłu tekstylnego, którego 


produkcja zwolniona od masowych 
dostaw dla wojska, może już być 
w przeważnej części 'obracaną na 
potrzeby ludności cywilnej i nie- 
tylko starczy na pokrycie zapo- 
trzebowania całego państwa, lecz 
tak że zdolna jest zagraniczny 
surowiec częściowo opłacać swo- 
im tabrykatem. 

Te same uwagi dotyczą nje- 
których gałęzi przemysłu żelazne- 
go, jak vp. fabrykacji naczyń e- 
maljowanych, oraz przemysłu 
8zozotkarskiego. 

Na naszą przyszłość gospotdar- 
czą po przezwyciężeniu obecnego 
przesilenia walutowego, możemy 
patrzeć spokojnie... Fakt, że mi- 
mo ciężkieh przesileń, które pań- 
stwo po uzyskaniu samoistności 
przechodzi w uruchomieniu zni- 
szczonych i stworzeniu nowych o- 
gnisk przemysłu posunęliśmy się 
znacznie naprzód, każe przypusz- 
czać, ż8 wszelkie leżące dotąd o- 
dłogiem pola wielkiego i drobne- 
go przemysłu zaspokoić swe wła- 
sne potrzeby w możliwych do o- 
siącnięćla granicach, lecz także 
osiązniemy taki stopień produkcji, 
który postawi nasz bilans handlo- 
wy na stopie aktywnej. 


Skandaliczne stosunki 
w minist. spraw zagr. 


Minister i jego urzędnicy boj- 
kotują premjera bułgarskiego 
Stambulińskiego. 


Bułgarski prezydent ministrów 
Stambuliński zaproszony był do 
Polski przez p. Daszyńskiego, 

W związku z przyjazdem Stam- 
bulińskiego wychodzą na jaw 
skan/aliczne wprost stosunki, 
które panują w ministerstwie 
spraw zagranicznych. Oto piek- 
nie uczesani i utytułowani peni- 
czykowie % ministerstwa uznali, 
iż byłoby to poniżej ich godności 
być uprzejmyini wobec p. Stambu- 
lińskiego, który jest tylko przed- 
stawicielem partii chłopskiej — 
coś niby nasz Witos — i posta 
nowili go sabotować towarzysko 
— tero Stambniińskiego, którego 
jeden z największych potentatów, 
Lloyd George, podejmował z całą 
nprzejmością dobrze wychowanego 
| rozumnego człowieka. „Jeszcze 
gotów mieć pretensje p. Stambu- 
liński, byśmy przyprowadzili na- 
sze panie na wieczór“ — zatros- 
kał się jeden z” hrabiów w mini- 
sterstwie spraw zagranicznych, a 
p. Sapieha przez dwa dni nie mógł 
zuależć czasu, by przyjąć p. Gra: 
bowskiego, naszego posła w Sofji, 
który przyjechał celem ułożenia 
programu przyjęcia p. Stambuliń- 
skiego, I- trzeba było dopiero 
interwencji, by zapobiedz — skan- 

alowi, któryby nas ośmieszył i 
skrzywdził, przedstawiając nas je- 
szcze raz jako państwo rządzone 
przez średniowiecznych feudałów. 

Jedną sprawę po drugiej prze- 
grywamy dyplomatycznie, jesteś 
my odosobnieni w Europie, a uty- 
tulawani dyplomaci w naszem mi 
nisterstwie spraw zagranicznych, 
lięczą swe ptasie mózgi przemy 
śliwaniem nad tem, by skrnpalat- 
Wie dostosować uprzejmość wobec 
obcych mężów stanu do ich — 
pochodzenia i paranteli. I to się 
dzieje wtedy, gdy na czele rząda 
polskiego stoi chłop, 


Wtorek 48 srudnia 1920 r. 


Książka wobec 
widma zagłady, 


Niedawno odbyła się w Paryżu 
konferencja księgarzy. Zapytany o 
jej wyniki jeden z wydawców — oto 
co odpowiedział: 

— Proszę nas przedewszystkiem 
nie brać za „stockeurów* — i 
wyobrażać sobie, żeśmy potworzyli 
rezerwy w dobrych czasach, by sprze- 
dać je podczas obecnej haussy! Od 
długiego przeciągu czasu nie jesteś 
my w możności wydawania czego- 
kolwiek. Konsekwencje wynikające 
z tego faktu mają większe znacze- 
nie, niżby sądzić można. Należy u- 
względnić mianowicie nietylko sprze 
daż we Francji, lecz przedewszyst- 
kiem sprzedaż zagranicę. Książka 
francuska może i powinna szerzyć 
idee francuskie oraz wpływy franc. 
wpływy. których pierwszym efektem 
byłoby zacieśnienie związków i sto- 
sunków ekonomicznych między Fran- 
cją a zagranicą. - Jeżeli na innych 
polach walka dla Francji jest nie- 
kiedy trudną, w dziedzinię myśli 
może być pewną tryumfu: trzeba 
tylko, by nie była pozbawioną środ- 
ków ułatwiających dojście do nich. 
Obecnie nie sprzedajemy już książek 
cudzoziemcom; — we Francji sprze- 


dajemy ich coraz to mniej. Jeżeli 
stan ten potrwa dłnżej, zostaną 
książki nasze wyrugowane przez 


niemieckie, nietylko zagranicą, ale 
i u nas. » 

— Niewątpliwie wzeląd ten do- 
prowadził do zebrania się wszystkich 
pracownikow w przemyśle księgar- 
skim, w celu naradzenia się nad 
sposobem zapobieżenia niebezpie 
ozeństwu. Czy konferencja wydała 
jakieś wyniki praktyczne? 

— /Znajdowaliśmy się w wielkiej 
liczbie: przybyli pisarze i drukarze, 
fabrykanci papieru, subjekci z księ- 
garni, wydawcy, introligatorzy , 
oraz kilku właścicieli księgarni, Po- 
ruszano kwestje fabrykacji, kwestje 
przemysłowe óraz sprawy kontrak- 
tów.  Rozstrząsano zatem szereg 
spraw, — lecz mojem zdaniem — 
jedna kwestja dominowała nad wszy- 
stkiemi innemi i powracano do niej 
kilkakrotnie, t. j. kwostja ceny pa- 
pieru. Istnieje we Francji około 
dziesięciu fabryk papieru. Między nie 
mi panuje solidarność, nie dająca 
się niczem naruszyć.. Usprawiedli 
wiają one- ceny papieru, kosztem 
węgla, gdyż jak twierdzą potrzebną 
jest tonna węgla dla otrzymania 
tonny papieru. Także i masa papie- 
rowa jest tańszą w wielu krajach, 
niż u nas, 

— Czy fabrykanei papieru odma- 
wiają solidaryzowania sią z wami? 

— Nie, nie ódmawiają, ale za 
gzedł ciekawy wypadek; nazajutrz 
od. dnia tego, w którym przyrzekli 
swój współudział, rozeszła sią po- 
głoska, że.-poczynili kroki w mini 
sterstwie, by uzyskać podwyżkę z 15 
na 22 franki’ podatku od papieru 
sprowadzanego z zagranicy. 

Zasiązgnięte w tym względzie in- 
formacje dowiodły, iż wiadomość 
powyższa jest niedokła:lną, możliwe 
jednak, iż poczynione będą kroki 
celem uzyskania tego podatku z u 
motywowaniem, iż nienałożenie no- 
wych opłat, spowoduje npadek prze- 
mysłu papierowego we Francji. 

Nie chcę twierdzić, że takie roz- 
strzygnięcie byłoby przyczyną upad 
ku przemysłu księgarskiego we 
Francji, muszę jednak zauważyć, że 
punktem głównym w kwestji ksią- 
żek jest kwestja papierowa. Oto 
książka, którą sprzedaję za siedem 
franków; proszę ją zważyć; mieści 
w sobie za trzy franki papieru. Do 
tego dodać trzeba jeszcze kosz! 
druku, oprawy, które teraz liczą 
nam drożej, część zysku zostawić 
trzeba księgarzowi; w jąkiż więc 
sposób może autor i wydawca 
wyjść na swoje? 

Konkluzja moja jest nadzwyczaj 
prosta: wszystkie zjednoczenia się 
będą bezskuteczne—tak dlugo do- 
póki będą podtrzymane ustawy © 
cle na papier zagraniczny, Jeżeli 
jakaś gałąź przemysłu francuskiego 
musi pyć protegowana, nie może 
dziać się to za cenę kilku innych 
przemysłów z poważnym uszczerb- 
kiem dla czytelników francuskich i 
powstrzymaniem ekspansji idei fran- 
cuskich. 

Taką jest opinja wydawcy. Fa- 
brykanci papieru w  kwestji tej 
wszakże nie wypowiedzieli się jesz- 
cze: Jakiem będzie ich zdanie, ną 
razie niewiadomo, 


nie |: 


x FTERCZUSTI, PTZ n 5 
zw. „wiek niebezpieczny“ i jest istot- 
nie matroną bardzo poważną... 

Dla ustalenia daty, w której po- 
wstała skorupa ziemska, pomocne są 
te olbrzymie plamy, piętnujące twarz 
naszej matki-ziemi, mianowicie te łań- 
cuchy gór, które są trzeciorzędnymi 
wypadkami w historji patologicznej 
globu. Wiedząc jak wzrasta corocznie 
grubość pokładów ziemi, tworzących 
się w rozmaitych dolinach deltach, 
itp. oraz znając agólną grubość tych 
pokładów, wyprowadza się stąd łatwo 
czas trwania tych formacji Niemniej 
znając stopień soli zawartej w wodzie 
morskiej, tudzież ilość soli, jaką rzeki 
corocznie osadzają w morzu, można 
oznaczyć długość czasu, jaka była po- 
trzebna do utworzenia się obecnego 
stanu zawartości soll w oceanach. 
Metody te, zresztą nie zawsze dość 
pewne, wykazują dla ‘wieku skorupy 
ziemskiej cyfry zbliżone mniej więcej 
do stu milionów lat. Istnieją również 
metody astronomiczne obliczenia wieku 
ziemi, między innemi metoda. wywo- 
dząca wiek skorupy ziemskiej od cza- 
su, jaki upłynął od chwill, w której 
księżyć oderwał się od ziemi. Metody 
te podają liczby różnorodne, wszystkie 
Jjednakźe przewyższające cyfrę 60 mil- 
jonów lat. Y 

Najnowsza metoda obliczania wie- 
ku ziemi pozwoliła ną sprawdzenie w 
pewnej mierze poprzednich cyfr. Me- 
toda ta określa wiek jakiegoś danego 
minerału wedle ilości zawartego w 
nim radjum. Wiadomo, że radjum pó- 
wstaje z powo!nego rozkładu uranu, a 
rozkładając sią z kolei powoli daje ów 
osobliwy gaz. wykryty początkowo na 
słońcu, gaz zwany helem, który w 
czasie wojny służył do nadymania 
niezapalnych okrętów powietrznych. 
Wiadomo dalej, iż jeden gram tlenu 
uranowanego daje około jednej dzie- 
siatej miljonowej centimetra sześcien- 
nego helu rocznie. Obliczając stosun- 
kową proporcję uranu i helu w całym 
szeregu mineralów określono w przy- 
bliżenin wiek owych minerałów. Otrzy- 
mane w ten sposób liczby są prawie 
wszystkie wyższe (niektóre nawet zna- 
cznie wyższe) ad 50 miljonów lat. 

Ze wszystkich tych obliczeń, mimo 
całą trudność, jakie przedstawiały, 
wynika nieomał na pewne, że skorupa 
ziemska, ną której pędzimy żywot ko- 
czownicy, na ogół dość nudny, choć 
nie pozbawiony ciekawych momentów, 
liczy z góra 50 miljonów lat. 

A zatem dalecy jesteśmy od 0- 
wych sześciu tysięcy lat, które wedle 
ksiąg mojżeszowych dziełą nas od po- 
wstania ziemi i owego błogosławionego 
czasu, gdy po wypędzeniu z raju zda- 
rzyło się tylko 1 morderstwo... może 
dlatego, że Kain nie miał nikogo inne- 
go pod ręką, oprócz Abla... Dalecy rów- 
nież od tych śmiesznte małych cyfr, ja 
kie podali nam starożytni Grecy. Wo- 
bee. tego, iż dziesiątki milionów lat li- 
czy się królowanie na tej planecie Je- 
go Majestatu Człowieka, łatwo można 
pojąć jak przez powolne narastanie stu- 
leci umożliwiony został cudowny roz- 
kwit inteligencji ludzkiej, pięąkości 
i.. bezinteresowności, jakiej jesteśmy 
dziś świadkami. Może jednakże ziemia 
zda się jeszecze piękniejszą tym, któ- 
rzy oczyma auszyduszy potrafią pa- 
trzeć na nia ż takiego oddalenia, aby 
nie dostrzedz całej spleśniałości czło - 
wiecej, która szpeci jej zimną czystość 
mineralną 


Niemieckie parowozy dla Polski. 


Jak dowiadajemy się we Wro- 
cławiu zamówiło państwo ‘polskie 
w swoim czasie 55 parowozów, w 
I$assel zaś 45. 

Nabywanie parowozów w Niem 
czech jest bardzo wskazane za- 
równo ze względu na to, iż waluta 
niemiecka jest 3—4 razy tańsza, 
od innych walut obcych, jak i ze 
względu na to, że wykonane są 
one bardzo starannie. 


Niestety, rząd uiemiecki robi 
trudhości z wydawaniem pozwoleń 
na wywóz tych maszyn, gdyż 
ohoiałby — wobco toczących się 


równocześnie rokowań politycz- 
nych polsk -niemieckich wywrzeć 
tą drorą nasisk na nas w celu 
zyskania dla swych byłych oby 
wateli, którzy przeszli pod władzą 


psństwa polskiego przywilejów, 
uieprzewidzianych przeż traktal 
wersalski (jak ny. uznania Ich za 


uprzywiiejowanę mniejszości na- 
rodowe i t. d.) 

Dotychczas wydał rząd niemieo- 
ki tylko 15 pozwoleń ma wywóz 


parowosów do Pol 


Nie 
że podobne 
osób 
nietylko nie- 
dopuszczalne, a jako takie powin= 


zorozę budzącej brutalności, 
trzeba ndawadniać, 
traktowanie publiczpości i 
aręsztowanych jest 


Pa 


no i musi być karane. O tẹ- po- 
winiem wiedzieć każdy funkcjidna- 
rjusz policji jako organ wła zy 
bezpieczeństwa publiczneco. Jeśli 
jednak "mimo to, podobne wy- 
kroczenia zdarzają się, to jest to 
dowodem złej woli danego. funk= 
cjonarjnsza, którego upór i nadi- 
|życia muszą być poskromione 
Policja państwowa, jako organ 
czuwający nad bezpieczeństwem i 
ładem społecznym, winna dążyć 
do zaskarbienia sobie u społe= 
czeństwa zaufania, oraz należytego 
poszanowania przez taktownę t 
obywatelskie postepowania w wy» 
konywaniu swej slużby. Postępo»= 
wanie przeciwne podkopuje zasad- 
nieczo powagą iustytuoji, a na jej 
przedstawicieli ściąga nieprzy= 
chylność, nietylko  pokrzywdzo= 
nych jednostek, ale ogółu obywa- 
teli i społeczeństwa.  Sppłeczeń- 
stwo, ująte należytem postępowa- 
niem policji, będzie w niej widziało 
swą opiekunkę 1 ochronicielkę. 
Będzie ją Uarzyło zaufaniem i be- 
dzie wykonywało wszelkie jej po- 
lecenia nie z bojaźni, laoz z naw 
leżytego zrozumienia rzeczy, 
Obowiązkiem policji jest właś 
nie, między innemi, ochrona spo- 
łóczeństwa przed nadużyciami z 
czyjejkolwiek strony, dlatego $ 


az= 


dy z policjantów powinien to za- 
danie ciągle mieć przed oczyma 
i ściśle stosować sią do przepi 


sów zamieszczonych w paragr, 9, 


25 1 28 tymczasowej instrukcji idla 


polieji państwowej. 
(„Gaz. Pol. Państw 


ig 
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PELJETONIK., 


Przestępca. 


Jestem przestępcą, panowie. Swsa 
wykroczeń przeciw prawn, które dziś 
popełniłem, powinna być ukarana Coliaj- 
mniej dwoma latami więzienia. 

Oto, com uczynił: ; 

Rano posłałem służącę na miasto, 
Za artykuły pierwszej potrzeby zapła- 
cita bajońską sume. Stałem się współ. 
winnym przestępstwa, przewidzianego 
w dekrecie o lichwie i spekułacji. Ka- 
ra, której szczęśliwie uniknąłem, wyno- 
si około 6 miesięcy więzienia. Z po 
wodu wyjazdu cioci Frani, mąż której 
służy w wojsku, żona moja nabyła u 
niej kartę węglowa. Kara—68 miesięcy 
wiezienia, Na bucłki dla córeczki wy- 
dalem 400 marek niemieckich, które les 
żały u mnie jeszcze z tego czasu, kie- 
dy to Polska Krajowa Kasa odmawiała 
przyjęcia marek niemieckich i które te- 
raz zmieniłem korzystniej na czarnej 
gieldzie po wyższem kursie, Kara za 
handel walut — B miesięcy więzienia, 
O godzinie 2 wyszedtem z biura i po 
drodze wpadłem do swego golarza, od 
tyłu, gdyż od 1 dó 4 golarnie zamsnięs 
te. Jako współwinny nieprzestrzegania 
godzin handlu mógibym być skazany 
na trzy miesiące więzienia, W cukier- 
ni, w której bywam od 15 lat, piłem her= 
bate z cukrem (mrugnąwszy uprzednio 
znajomemu kelnerowi). Kara — 5 mie- 
słące wiezienia. Nie zameldowałem, ja: 
ko. obcokrajowca, ciotecznego brata 
swego, uchodźcy z Wołynia, który chwis 
lowo u mnie zamieszkał. Kara—5 mie- 
siące aresztu, A me uczyniłem tedo w 
tym ceiu, aby uśpić czujność urzędu 
mieszkaniowego, który już dawno czy 
ha na jeden pokój z mego lokalu. £a 
uchybienie przepisom o wizycjiimiesz= 
kañ grozi mi kara—5 miesiące areszt 
Zatrzymałem wczoraj przy pracy džej, 
niż wymaga norma, kobietę, WyYajerą 
na „przychodnie” (służącej nie/trzyma- 
my z braku środków). Za nieprzesz€= 


4 


danie godzin pracy — ewentitalra kara 
| miesiąc aresztu, yk 
Sumuję. Ogółem wypada Ś! M asi 


siąc więzienia, czyli 2 lata i 8 mies£CY 
za nieposzanowanie prawa. 


Czy nię jestem przestępcą? 


—— 


_„ jonówki*, 


a Czterej milionerzy wigilijni. 
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; Qsprzedany w Poznańskiem); 
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Wiadomości bieżące. 


Od administracji. 
Prenumeratorzy, którzy pragną 


brać udział w rozlosowaniu 20-tu 
prenjówek, przeznaczonych przez 
wydawnictwo „Głosu Polskiego* 
na premjum noworoezne, muszą 
bezpośrednio w administracji pis- 
ma (Piotrkowska M 106) wpłacić 
przed dniem 31-ym grudnia r. b. 
prenumeratę za m. styczeń 1921 
roku. Przy wpłacaniu każdy pre- 
numerator otrzymuje, oprócz zwy- 
kłego kwitu, odpowiedni los z nu- 
merem. Wpłacający obecnie pre- 
numerate za styczeń roku przyszł., 
prócz możliwości wygrania „mil- 
odnoszą jeszcze tą ko- 
rzyść, że prenumeratę wpłacają 
według obecnie obowiązującego 
eennika, który po Nowym Roku, 
z powodu nowych żądań, 
wionych przez 
karskieh, 
nej 


wysta- 
pracowników dru- 
oraz zapowiedzi ponow- 
zwyżki ceny papieru kontyn- 
geutowego, zostanie przez wszy- 
stkie pisma podniesiony. Admini- 
stracja 'przyjmuje prenumeratę; 
oraz wydaje losy bez przerwy od 
godz. 9 rano do 7 wieez. 


Dnia 24 grudnia losowano 
4 numery „miljonówek*, 
Wygrane padły na nastę- 


jące numery; 

1) 1171745 
jprzedany w mieście Pin- 
szowie); 

2) 2257158 


8) 2758014 
(niesprzedany); 

4) 1484540 
(sprzedany przez warszawską 
Pp. WO); 

Wobec tego że trzeci nu- 


mer nie był sprzedany, wylo- 
sowanie tego numeru unie- 
ważniono i zarządzono ciąg- 
pienie 5-te. Wylosowano nu- 
mer: 

5) 1026280 
(miejsce sprzedaży nieznane). 


Życzenia żołnierskie z Litwy 
środkowej. 


Życzenia wesolych świąt i N 
wego Roku zasyłają'z Litwy środ- 
kowej 
żankom: kapral Gryź Józef, 
Chełmiński Stanisław, kapr. 
biczi Stanisław, kapr. 
Józef, kapr, Zakrewski 


kapr. 
Her- 


Kurowski 
zolesław, 


Z O z 
m - 


Nomiwojażerów 
H. P. 


siowartyszemie 
Ł D. 


dal 


4 


wszystkim kolegom i kolezji 


st. szereg. Ulanowski Stanisław, 
szer. Kłys Roman, kapr. Waslak 
Maksywiljan. 


Samopomoc spożywców. 


Do zarządu łódzkiego Komitetu 
samopomocy społecznej spożywców 
komisja związków zawodowych z Rze- 
szowa nadesłała prośbę o pomoc 
przy zorganizowaniu tamże placówki 
zrzeszenia. Do Komitetu zgłosiły 
akces Związek kolejarzy węzła łódz 
kiego oraz urzędnicy państwowi. 
Wobec wrogiego wystąpienia przes 
ciwko Komitetowi handlowców z ko- 
operatyw, zaniechano przeciwdziała- 
nia przy zatwierdzeniu przez magi- 
strat cen rynkowych. Skutki tego 
już się ukazały: Rzeźnicy obecnie 
legalnie zarabiają na łebku świńskim 
od 5 do 8 tysięcy marek, a biją po 
kilkadziesiąt sztuk tygodniowo. Ale 
tego im mało i oto kilkunastu rzeź 
ników za pobieranie cen wyższych, 
niż paskarsko - maksymalne cech 
rzeźników ukarał sroga karą, gdyż 
aż po 2 tysiące ofiary przymusowej 
na plebiscyt i wykluczenie od obrad 
w cechu ną przeciąg roku. Komitet 
samopomocy społecznej spożywców 
i urząd walki z lichwą nie zadowol- 
nią się takim obrotet n sprawy i 
wszelkich lichwiarzy żywnościowych 
oddadzą pod sąd. Z dor niesień Komi- 
tetu wynika, iż lichwa żywnościowa 
rozpasała się tak straszliwie, iż 
tylko wystąpienie larne całego 
społeczeństwa i kary zlokalizują zło 
społeczne. 


golid 


Wielka kampanja Hoovera. 


Dnia 19 b, m. rozpoczęła 
w Stanach Zjednoczonych wielka 
kampanja prowadzona przez Her 
berta Hoovera w celu zebrania 
funduszów ńa akcję pomocy dla 
dzieci Wschodniej i Centralnej 
Europy. Cała prasa amerykańska 
popiera solidarnie dobroczynną 
akcją Hoovera. W ciągu bieżące- 
go miesiąca w najmniejszych wsiach 
i miasteczkach prowadzona jest 
odpowiednia propaganda, której 
celem jest zebranie 23 miljonów 
dolarów. Suma ta będzie rozńdzie- 
lona między Amerykański Czer 
wony Krzyż, Amerykański zjed- 
noczony komitet rozdzielezy oraz 
inne orranizacje, mające na celu 
niesienie pomocy dzieciom Europy. 


się 


Niewątpliwie znaczna część 
funduszu, zebranego w Ameryce* 
przypadnie dzieciom Polski. To 
też nasze ministerstwo poozt i 
telegrafów współdziała z akcja 
prowadzoną przez Hoovera, zao 
patrując każdy list wychodzący 


do Ameryki z Warszawy i wię! 

szych miast Rzeczypospolitej 

specjalną markę z napisem: „Po- 

móżcie dzieciom Polski. Amary- 

kański Wydział Ratunkowy Fuu- 

dnoja dła Dzieci Europy 116 Bro- 
way New York“. 


Prawo publiczności 
skich gimnazjów. 


Ww | Mandia: 


| 


- t skradziono 
dla żydow |25,000 mrk: 


Wtorek 28 arndnła 1970 r. 
porządzeniun z dn. 2 czerwca 1920 
L. 9195-8, TT. nadało na rok 1919- 


20 szkołom średnim żydowskiego 
Towarzystwa szkoły ludowej i 
średniej we Lwowie, a mianowicie: 
neskfemu simnazium realnemu i 
żeńskiemn gimnazjnm realnemu 
prawo publiczności i prawo odby- 
wania egzaminów dojrzałości i 
wydawania świadectw dojrzałości 
mających ważność szkół państwo- 
wych. 


Zjazd harcerzy. 


"W dniach od 30 grudnia do 8 
stycznia odbędzie się w Warsza- 
wie pierwszy walny zjazd haroce- 
rzy polskich. 


Dokoła strajku dozorców. 


W dniu wczorajszym funkcjo- 
nariusze policji zakomunikowali 
właścicielom i administratorom do- 
mów, że tam, gdzie strajk dozor- 
ców jeszcze trwa, ulica musi być 
jednak sprzątnięta, w przeciwnym 
bowiem razie właściciele domów 
będą surowo karani. 


— Lokatorzy niektórych do- 
mów naszego miasta, którzy zgo- 
dzili się pokrywać połowę wydat- 
ków na pensje dozorców domo- 
wych, zameldowali policji, iż właś- 
ciciele domów żądają od nich cał- 
kowitego pokrycia pensji dozorcy. 
Policja wyznaczyła tym gospoda- 
rzom administracyjne kary na su- 
mą 30.000 mk. 


Bal studencki. 


Celem umożliwienia kontynuo- 
wania datszych studjów akademi- 
kam powracającym z wojska, gro- 
no łódzkiej żydowskiej młodzieży 
akademickiej urządza dziś w sali 
Koncertowej przy ul. Dzielnej 18 
bal studencki, urozmaicony tańca- 
mi i różnemi niespodzianńkami. 


Teatr Polski. 


Dzisiaj i we czwartek „Szopka Pol- 
ska“ Or-Ota, która wstępnym bojem 
zdobyła sobie wielkie powodzenie. W 
piątek, dnia 31 b. m—wieczór Sylwe- 
strowy—jedna z najdowcipniejszych 
komedji Szekspira — prototyp farsy 
późniejszej „Komedją omyłek, rozto- 
czy całe bogactwo humoru dowcipu i 
wesołości iścio djonizyjskiej. 

Noce Sylwestrowa „Wesołka Pol- 
skiego”, urządzona staraniem aktorów 
Teatru Polskiego odbędzie się w piątek, 
dnia 31 b. o godz. 11 i pół w Tea- 
trze Polskim (Dzielna 18). Biłety na- 
bywać można w cukierni WP. Komara. 
Nader urozmaicony program w wyko- 
naniu wszystkich artystów zapewni 
widzom miłe spędzenie nocy sylwe- 
strowej. 


m, 


Wypadki. 


Znaleziony trup dziecka. Przy ul. 
Pomorskiej róg Zasaniowej znalezio- 
no trup dzieck Pici rozpoznać nie 
można, gdyż z ta AL ESN pozostały tyl- 
ko ręce i nogi, k corpus zaś uległ zupeł- 
nemu rozk ładowi. Na miejsc wysta- 
wiono posterunek policyjny i zawiado- 
miono urząd słedczy, 

— Przy ut. Plac Wolności Nz 6 zo- 
stał odnaleziony owinięty w gałgany pod- 
rzucony trup noworodka. Spisano pro- 
tokuł, który przesłano do urzędu śled- 
czego, a trupa do prosektorjum. 


Co kradną? Przy tl. Łagiewnickiej 
4 z obory, należącej .do Stawskiego 
skradziono 2 krowy, wartości 
60,000 mk. 

— Z mieszkania Hajmana Toruń- 
czyka, zam. przy ul. Lipowej 55 skra- 
dziono różnych rzeczy na sumę 50,000 
marek. 

— Ze sklepu Dorfberger Cyrli, za- 


|mieszkałej przy ul. Cegielnianej Ni 29! 
różnych rzeczy na Sumę | Dyr. Kompaniejec. 


„Gazeta Lwowska* ogłasza: | TYT 
ministerstwo wyznań religijnych | 
i oświecenia publicznego w roż-! 
E R APEA - RTE 
PILES ESEE PORTY 
BN W >NILTE 


W gmachu 
teatrn 


WIELKI 


pzezzziana: 


SYLWESTROW Y 


ELo>miwojazorów i. © 


„£ ~ CAA Cegielniana N 18. 


Po PO h lecz ciężkich 
24 grudnia r. b. © godz. 
chańszy syn, brat, wnuk, 


Wyprowadzenie drogich 
o godz, 1 


„8 ej  wiecz. 
adi szwagier, siostrzeniec j kuzyn 


ś.Tp. 
Ksawery Balwiński 
jednoroczny ochotnik-wachmistrz 8-go pułku ułanów. 


22-ei z kaplicy cmentarza staro-ewangielickiego. 


O strasznym tym ciosie zawiadamia krewnych, przyjaciół 
i znajomych pogrążona w nieutulonym żalu 


cierpieniach zmarł w piątek dnia 
nasz jedyny, najuko- 


nam zwłok nastąpi w środę 


Zakończenie sprawy Surawa. 
Wydział Odwoławczy zatwier- 


dził ostatecznie słynną Sprawę 
Polsko - Amerykańskiego Domu 
Handlowo-Komisowego Filipa Su 
rawa i Ski w Łodzi, Zielona 9. 
Sprawa ta ciągnęła się od lutego 
1919 r., czyli blisko dwa lata i 
piętnastu oskarżonych czyniło usi- 
łowania, aby towary, które w mię- 
dzyczasie wielokrotnie wzrosły 
w cenie, wydobyć z powrotem, 

Poruszano wszelkie możliwe 
sprężyny* cały świat adwokacki 
Łodzii Warszawy interwenjował Ra 
dę Ministrów, ministerstwa prze- 
mysłu i handlu, aprowizacji, spra- 
wiedliwości i in. 


Na wielokrotne wstrzymywania 
wykonanią łódzki okręgowy Urząd 
walki z lichwą opracował w tej 
sprawie wyczerpujące memorjały, 
stwierozające winę oskarżonych, 
na skutek czego sprawę ostatecz - 
nie zatwierdzono. Wyrokami sze- 
resu instancji ukarano: Filipa 5u- 
rawa, Jochenena Tejtelbauma 1 
Icka Tajtelbauma po 50,000 mk. 
grzywny każdego, Moszka Kopela 
Gutmana, Rubina Aduńskiego, Jo- 
ska Lichteustejna, Ohajma Blasa, 
Bervarda Piotrkowskiego, Suche- 
ra Karafkę, Gerszona  Rajtberga; 
Arona Milgroma, Wiktora Gut- 
sztadta, Mojżesza  Szepskiego. 
Mowszą vel Mozesa Brodacza, Baj- 
le Strykowską, Oskarą Prussa- 
ka, po 80,000 mk, każdego, Sym- 
chę Joska Perelberga na 10,000 

marek | hejsa Warenreicha B8 
5,000 mk. grzywny razem na 555 
tys. mku lub odpowiedni areszt, 
oraz konfiskatę towaru, ukrytego 
w składach polsko-amerykańskie- 
go Domu Komisowego, nie mel- 
dowanego wbrew rozporządzeniu 
władzy. 


Ze świata. 
—X — 
Szyk królowej. 


Paryż zachwyca się obecnie 
gustem i szykiem duńskiej królo- 
wej Maud, która odwiedzała to 
miasto, Pominąwszy, Że należy 
ona do rzędu najładniejszych ko 
biet świata, odznacza się prócz 
tego jeszezcze, wedle sprawo- 
zdawców tamtejszych dzienni.ów, 
wytworną elegancją i majestatycz- 
ną postawą, tak że przez cały czas 


jej toalet, Jakkolwiek na dworze 
angielski" ` nosi się zazwyczaj 
znacznie Hłuższe suknie, królowa 
Maud, zzódnie «x paryską modą, 
nosiła krótkie spódniczki, odsła- 
niające nogę powyżej kostki, Tak 
samo odsłaniała wycięcie Szyi 
swobodne, odrzucając przyjęte 
przez sezonową modą kołnierze, 
Umiała jednak w jednym i drugim 
kierunku zachówać prawdziwie dy- 
skretną miarą. 


Dr. med. Z. fironson 


Akuszer i ginekolog 


powróci? na słałe i przyjmuje có- 
dziennie od 4—0, w niedzielę od 10—12. 


Zielona Ne 5, 


ZOSIA BORNSZTAJN 
JOACHIM WINTER 
zaręczeni 
w grudniu 


Łódź, 1920 r. 


MANIA DUDELCZYKÓWNA 
HUGO AST 
zaręczeni 
Łódź, 


A 


w grudniu 1920 r. 


HELA SZYCHWARG 
SALAMON ROMANOWSKI 
zaślubieni 


w grudniu 1920 r. 


Zamiast kwiatów w dniu rocznicy 
Ślubu Zygmuntowstwa Teeman ofia- 
rują na 
„Uzdrowisko mk. 200— 


939—1 Saulostwo Melcer, 


z W 


Zamiast  przyrzeczonego. pani 
Irenie Borawskiej podarunku na 
gwiadzkę 


mk. 200 dla najbiedniejszych 


983—1 Bezimiennie. 


z 


Zamiast kwiatów, z okazji uroczy* 
stości rodzinnej u Samuelastwa Zyl- 
berblat, Ludwikowie Onkier składają na: 
1. Dom Sierot (Północna 78) 200 mk. 
2. Dom Starców im. Konstadtów 200 „ 
. Klinikę położnie (Sienk. 83) 
. Niedolę Dziecięcą 
. Uzdrowisko 


3 
4 
5 
j Ogółem 1000 mk. 
-Ő 

Z okazji zaręczyn syna naszego 


Joachima Wintera z p. Zosią Bori- 
sztajnówną składamy serdeczne ży- 


jej paryskiego pobytu podawano czenia - 

ARa p te opisy gzczegółowe Rodzice. | 

Rozmaitości" Zeatr Zyd. | Dzis 1 | 

' Cegielniana 63. y S: goi: am ane Serce 
8 wiecz. 


A. Celmajster. 


Teatr Gent ral > 


Zachodnia 53. 


EL. 


+ W piątek, dn. 31 b. m, od g. 11 do rana 


odbędzie się 


a: Maskowy 


zmieospocizianizanai. 


„Powitanie Nowego Roku 


O godz, 4 nad ranam TOMBOLA — 


Rozlosowanie „Miijonówek*, 


Cena biletów wraz z tombolą mk, 100 oraz podatek miejski mk, 100. Bilety do nabycia w cukierni W-go 


Szaniawskiego, w kancelarji Stow, 


Sienkiewicza: 315, oraz w kasie teatru 


Scala", 


988—1 


Tragedja w5 aktach. 


* Tewja mleczarz 


Scal a“ 


IR n sri Tr GUU TP O ŚÓ 


UOA KASLI Y 7 7O A |), 


TOMBOLA 


Nr. 847 


Wielkie premium 
< TOWOTOCZIE, 
20 


„miljonówek*, które. pomiędzy 


enumeratorów i czytelników |UWAGA: O ile. w powyższym terminie nie zbierze się wymagana 
| a z ilość |5 wszystkich członków — (art. 24 Statutu), Ogólne 
Zebranie odbędzie się w drugim terminie— dnia 23 stycz- 
nia 1921 r. o godz. 4-ej prawomocne bez względu na 


„Głosu Polskiego* zostaną roz- 
losowane w dniu 


dl grudnia 1920. 


posiada następujące numery 


0,380,592 
0,320,593 
0,380,594 
0,750,427 
0,750,428 
0,750,429 
0,750 „430 
0,752,486 
0,752,487 
0,752,488 
0,752,489 
0,752,921 
0,752,922 
0,752,923 
1,439,972 
1,439,973 
1,439,974 
2,366,073 
2,366,074 
2,366,075 

Do udziału w losowaniu do- 
puszczeni będą zarówno 


prenumeratorzy 


czytelnicy, 


nabywający oddzielne numery 
„Głosu Polskiego“ u sprzedaw- 
ców ulicznych. Do udziału w lo- 
sowaniu upoważniać będą spe- 
cjalne losy, wydawane w admi- 
nistraeji „Głosu Polskiego“ (Piotr- 
kowska M 106). 
otrzymywać będą losy te przy 
wpłacaniu prenumeraty za mie- 
siąc styczeń 1921 roku. Ci zaś 
z prenumeratorów, którzy za sty- 
czeń 1921 r. wnieśli już prenu- 
meratę, mogą losy te, za okaza- 
niem kwitu z wpłaconej prenume- 
raty, odbierać w administracji. 
Czytelnicy „Głosu Polskiego* 
nabywający nismo u sprzedaw- 
ców, w celu otrzymania losu, u- 
OPO k do wzięcia udzia- 
u w rozlosowaniu „miljonówek*, 
będą musieli przedstawić w ad- 
ats pisma, 


24 kupony, 


wycięte z 24ch grudniowych 
egzemplarzy (od 1 do 31 grudnia 
włącznie). Kupony te, omaczone 
kolejnymi numerami od 1 do 29 
będą zamieszczane codziennie w 
piśmie tuż nad kroniką łódzką, 
wyłącznie w egzemplarzach, znaj- 
dujących się w sprzedaży ulicznej. 


Każdy 
zatem kto przyniesie do admini- 
stracji „Głosu Polskiego“ (spe- 


jalne okienko) 24 kupony, ozna- | bilansista, 


czone dowolnymi, nawet powta- 
rzającymi się numerami, od 1-po 
do 29-70, które znajdować się 
będą, poczynając od dnia 1 grudnia 
w każdym numerze „Głosu“ 


otrzyma 


ma który przy losowaniu w dnia 
81 grudnia będzie mógł wygrać 
jedna z 


` 


Wtorek 28 grnänia :920 r. 


Zarząd Stowarzyszenia Kupców - Manulakturzystów 


zawiadamia członków tegoż Stowarzyszenia, że dnia 9 stycznia 1921 T., 
o g. 4 po poł. odbędzie się w lokalu Stowarzyszenia, Piotrkowska 10 


Ogólne Zebrauie 


członków z następującym porządkiem dziennym: 


Zagajenie. 2) Ukonstytuowanie Prezydjaum Ogólnego Zebrania 5 : 9 
akarsa t Zarządu i Komisji Rewizyjnej. dami, w okolicach od ul, 


1) 
3) 
4) 
5) 


Preliminarz na rok 1921. 


Zamierzenia na rok 1921. 


Polubownego. 


ilość obecnych. 
542—1 


Falr 


Prawdziwe 


Do nabycia 


nych handlach. 


Wielki wybór 
wyrobów pończoszniczo-trykotowych!!! 


Pończochy cienkie i jedwabne najwyższych 
rękawiczki 


gatunków, switry i 
Specjalny skład frontowy 


8-io klasowe Gimnazjum Filologiczne Żeńskie 
J. L. ABA w Lodzi 


“Zielona AG 8. 


Kancelarja niniejszym podaje do wiadomości, 


WSTĘPNE do klas niższej i wyższej wstępnej oraz IV i V rozpoczną 
się w spe dnia 10 stycznia 19241 r. o godz. 4 po poł. 

odania przyjmuje kancelarja od dn. 3 do 9 stycznia od godz, 
11 rano do godz. 1 po poł. 05—83 


towarz. nauczyciel 


(Południowa 3). 


Podaje do wiadomości wszystkich 
członków naszego Stowarzyszenia, że we 
wtorek dnia 28 b. m., w środę dnia 29 b. m. 
i w czwartek dnia 30 b. m. od godz. 6 — 8 
wiecz. w lokalu Stowarzyszenia będzie można 
wpłacać za obuwie ze składnicy magistrackiej. 


Prenumeratorzy | Zamówienia na pierwszy transport będą przyj- 


mowane tylko w zak dwa dni. Z przy- 
czyn od nas niezależnych za nadejście dalsze- 
go transportu nie odpowiadamy, 


20001 Zarząd. 


Dkńskie gimnazjum żydowskie 


Towarz. żydowskich szkół średnich 
: w £odzi 


poszukuje nauczycielki języka pol- 
skiego dla klas niższych. Łaskawe oferty 
proszę składać w dyrekcji Piramowiczą Ne 7 
w godzinach przedpołudniowych. 19991 


b o O w z A 
8-klasówe Filaligiczne Gimnazjum Żeńskie 
i Zakład Freblowski 


K. Wolisonowej, 


Zawadżka M 23. 


Zapisy nowowstępujących uczenie przyjmuje kan- 
celarja codziennie od godz, 10 — 1 i od 5 — 7. 
Egzaminy rozpoczną się we wtorek dnia Il 

stycznia 1921 r, 20002 


Samodzielny buchalter 


który ewentualnie mógłby 
zastąpić szefa biura poszukiwany. — 
Oferty p. 1. M. B. 20023 


los Żeńskie gimnazium żydowskie 


Tow. Żyd. szkół średnich 
w Łodzi. 


Egzaminy wstępne do wszystkich klas, 
prócz C., rozpoczną się w poniedziałek, dnia 


20 miljonówek. 17 stycznią 1921 roku. 


Zgłoszenia przyjmuje kancelarja, Piramo- 


wicza 7, w godzinach przedpołudniowych. 
EESE | © o Maka 


Zatwierdzenie regulaminów: a) Kasy pomocy podupadłych kup- 
ców, Wdów i Sierot, oraz b) Komisji Sądu Polubownego. 

Kasa Wzajemnego Ubezpieczenia na wypadek śmierci. 

Zmiany Statutu Stowarzyszenia (art. 1,2, 7,8, 10,11, 12, 20,211 24) 


Wybory: a) Zarządu, b) Komisji Rewizyjnej i c) Komisji Sądu 


ma 


we wszystkich Odnoś- 


. 
Karpelowicz Iser 
zgubił dowód osobisty, wydany 
w Łodzi, legitymację nauczy 
cielsky, kartę powołania, legi- 
tymację z kooperatywy pań- 
stwowej, oras zaświadczenie 
paszportowe, na imię Racheli 
Karpelowicz, Znalązca zechce 
zatrzymać pieniądze i zwrócić 
papiery. Zawadzka 18. 41-1 


Zamienię 
6-pokojowe mieszkanie z 
wygodami wcentrum mia- 

ta na 4 pokoje z wygo- 


Dzielnej do Nawrot.Oferty 


do „Głosu* pod lit. „Z„A.* 
959—2 


LOKAL 


biurowy do odstąpienia: 


jeden pokój z oddziel- 
nem wejściem w śródmie- 
ściu, parter, podwórze, 
Oferty sub. S. P, do adm. 
„Głosu Polskiego*, 08-1 


Dr. Weinberi 


Choroby płuc i serca 


Cegieiniana Ne 47, 
róg Wschodniej. Od 5—6, 
d 009—3 

| 


Dr. Schweig 


Przyjmuje od 12—1 i 6—7 


Zawadzka 6. 
800—6 


|» Dr.B.Kon 


Piotrkowska 113. 


Choroby uszu,gardła 
nosa i chirurgiczne. 
Przyjmuje od 4—7 pop 


£ekarz-Dentysta 
Teofila Gharnasni 


Cegielniana Ne 70 
vis á vis Olgińskiej, 
473— 


ZARZĄD. 


516—2 
poleca 


Br. 
M. Foji-Rotenbergowa 


Choroby wewnętrzne, 


nw 


iż egzamin 
> 7 Lekarz-Jontysta 


J. ROTENBERG 
Aleja Kościuszki N 22 
(Spacerowa). 60-19 


Baczność lekarze - dentyści i 
5 dh dentyści! 
Z przyczyn natury rodzinnej zamienię 


swój świetnie prosperujący (ogromne obroty 
miesięczne) 


gabinet lekarsko-dentysiyczny 
ma prowincji 

w pobliżu Łodzi, (bogatej okolicy, połączonej 

węzłem kolejowym), składający się z 5 pokoi 

i kuchni, na mieszkanie, składające się z 4 

pokoi i kuchni w Łodzi. Termin zamiany nie 

robi różnicy. 


Uwaga! Jednocześnie można objąć tamże 
posadę lekąrza-dentysty na państwowym urzędzie 
kolejowym i w szkołach. 

Oferty sub: „Lekarz-dentysta na prowincji* 
do admin. „Głosu*. 936—1 
: AE 


PPE m 1 ea Z a e o o o 
Do kantoru fabrycznego przędzalni poszu- 
kuje się 


młodego człowieka, 


obeznanego nieco z księgowością przędzalnictwa, 
Oferty pod lit. „A. B. 100* do admin. „Głosu“. 


karniy 2900 mi 


Zgubiono kolczyk z brylancikami na ulicy 
lub w „Casinie*. Uczciwy znalazca zechce 
zwrócić za powyższą nagrodą: ul. Radwań- 

ską N 55, m. 138. 965—1 


PAn (pies) doberman z bronzowymi pun- 


ktami na głowie ż Nr. policyjnym 1594 upra- 
szam © odstawienie za sowitym wynagrodze- 
niem na ul. Nawrot 8, prawa oficyna I piętro. 
Ostrzega sią przed nabyciem. 20011 


Sprzedam Motor 


ropowy 10 koni, zastosowany na wo- 
zie polowym. Wiadomość: Mleczarnia, 
ul. 6-go Sierpnia nr. 12. 987—ə 


8-kl. Gimnazjum Żeńskie Filologiczne 


E. JASZWŃSKIEJ - ZaliymanOWe! 


Zapisy uczenie na II półrocze przyjmuje kance- 
larja gimnazjum codziennie od godz. 5—7 wiecz. 
rozpoczną Się 10 sżycznia 1921 r. 


Przystąpię 


z kilkumiljonowym kapitałem jako czyną 
wspólnik do fabryki wyrobów bawełniany 
i wełnianych. Ewentualnie kupię małą fa- 
brykę lub warsztaty tkackie. Oferty pod 
„Warsztaty tkackie* do admin. AG gf 
—2 


2 nowe szarpącze 


trzytamburowy i dwutambńrowy znajdują się 
w Łodzi do sprzedania. 
Zgłoszenia łaskawie do admin. „Głosu* 
ped „Szarpacze*. 


8-0 klasowe Gimnazjum Żeńskie 
Humanistyczne z łaciną 


L. Śołowiejczyk-Maqalifowej 


Zapisy uczenic na II półrocze przyjmuje kan- 
celarja zakładu codziennie od 5—7 wiecz. 
Egzamina rozpoczną się dnia 9-go stycznia 


1921 roku, 
Dyrektor: B., AMEISEW. 
Nadszedł 


Motor 25 P. $. 3000 volt 


Biuro elektrotechniczne Inż. MINTZ, 
Kilińskiego nr. 40. 960—2 


samopomoc uczniowska przy 6-kl, 
Szkole Handlowej w Łodzi, 


Kilińskiego M 103 007—1 


urządza dn. 2 stycznia 1921 o godz. 4 po poł. 
w sali Straży Ogniowej Konstantynowska 4 


Wieczór Siteracki 


Bilety do nabycia w szkole codziennie 10—12, 


Rutynowana samodzielna 
Korespondentka 


z gruntowną znajomością jęz.: polskiego, niem., 
francuskiego, angielskiego oraz stenografji 
polskiej i niemieckiej, pisząca również biegle, 
ną maszynie pragnie zmienić posadę. Refleks /' 
tuje tylko na stanowisko pierwszorzędne. 
Oferty sub. lit. A. Z. 100 do Adm. „Gł. P.* 


Brylanty 
Perły i wszelką Biżuterję 


s PŁACI 
JUBILER A. Lewkowicz JUBILER 
83. 


Piotrkowska 89. 


Poszukuje się 


Lokalu 


z 8—4 ubikacji w centrum, zaraz lub później, 
Sowite honorarjum za pośrednictwo. Dyskrecja 
zapewniona. Oferty sub. „Biuro Handlowe“. 4-2 


Nagrody ne. 20,000 


temu, kto przyczyni się do wykrycia kradzieży, 
dokonanej w Stow. Spożyw. w Radogoszczu, 
Zgierska 85, w dnin z 16-go na 17-go grud- 
nia w nocy pomiędzy godz. 1 a 4, lub wskaże 
dokładnie sprawców kradzieży. 865—3 


Tytoń surowy 


Stały skład tranzytowy  209—16 
wszelkich zagranicznych tytoni surowych 
do fabrykacjicygar, papierosów i tytoni 

Fiłja w Poznaniu i Eydtknhnen. 
irnaport tytoni 


HEINEBERG, MEYER & Cie. 


GDAŃSK, Ankerschmiedegasse 14. 
Telefon 815 


Adres telegr: Tabacos. 


Do pierwszorzędnego biura ekspedy 
cyjnego poszukuje się 
PRACOWNIKA 
z praktyką tejże branży, szczególnie ze zna- 
jomością rachunkowości ekspedycyjno-eelnej- 
Oferty pod „Ekspedycję* do Administracji 


kupię DOM)Dr. Jakób Kon 


w cenie 1.000.000 mk. 
Oferty składać: Prze- 
jazd 48, Górski. 43-1 


powrócił. ` 36-4 
Uł. Sienkiewicza M 1 


Od 


ty ETET 
EM SE di. zakk, 
W , 


LJ 
Kino 
„Dziś 
i codziennie 


Dzielna Aa I2 


4 


Perspektywy najbliższej wojny. 


W polityce morskiej potęg mocar- 
stwowych świata rozgrywa się w tej 
chwili niosłychanie doniosły problem, 
kwestja dalszych zbrojeń na morzu, 

Oto świetny znawca metod walki 
a ec i Sr R dog: admirał 

ercy Scots, tak się wyraża 0 znacze- 
niu przyszłej defenzywy na morzu: 

Wielka lekcja wojny stwierdziła, 
że wielkie jednostki bojowe tak kosz- 
towne w budowie, w obronie i w utrzy- 
maniu, nie mają już dziś racji bytu, 
a sztuka budowy statków morskich 
musi sięodtądrozwinąć w in. kierunkach 

Supremacja morska w przyszłości 
nie będzie należeć do narodu, który 
posiadać będzie największy  tonaż 
morski, lecz do tego narodu, który 
stworzy najwięcej łodzi podwodnych i 
powietrznych statków, poczem dopro- 
wadzi do najwyższej sztuki wojennej 
przy porat tej nowoczesnej broni, 

Ale naród angielski niema jesz- 
cze pełnego zaufania do nowoczesnych 
metod walki; są tam zwolennicy tra- 
dycyjnych sposobów walki, którzy u- 
ważsją zuaczenie walki przy pomocy 
hytiro-i ńteroplanów za problematyczne. 

Powstała komisja obrony imperjum 


brytyjskiero, Ona prowadzi obrady na 
temat naj: 'valniejszych środków o- 
brony morsh | Angljl. Przy tej spo- 


sobności wyszio na jaw, żo Ameryka 
zgoła nie myśli o zaprzestaniu zbrojeń 
morskich, Józef Daniels, sekretarz 
marynarki amerykańskiej, oświadczył 


imieniem swego rządu, że Ameryka 
odrzuca m oburzeniem propozycję 
wsrzymania budowy dalszych statków, 


wojennych w porozumieniu z Japonją 
i Anglja. 

„Byłby to błąd więcej niż zbro- 
dniozy, oświadczył tenże, porozumieć 
sig z dwoma nie lub trzema narodami, 
jeśliby aljans miał być związkiem 
wszystkich narodów“. 

Taki jest wyraz opinji pacyfistów 
amerykańskich, ale równoczesne zbro- 
jenia Ameryki na morzu nte przestają 
intrygować opinji angielskiej, Anglja 
jest obeenie na rozstajnych drogach 
nowego programu morskiego, 

Bezpieczeństwo jej państwa zależy 
od jej floty morskiej, a błąd w decyzji 
mógłby Anglję bardzo drogo kosztować. 

Wedle statystyki oficjalnej admi- 
ralicji angielskiej buduje się obecnie 
w stosunku następującym: w Angljl 6 
kontr-torpedowców, w Stanach Zjedno- 
czonych 63, w Japonji 8, we Francji 1, 
we Włoszoch 9. Liczba łodzi, podwod- 
nych, będących w budowłe, przedsta- 
wia się tak, że Anglja buduje 9, Sta- 
ny Zjednoczone 58, Francja 6. 

yspronorcja w olbrzymim pośpie- 
chu, 2 jakim buduja i e fin SWĄ 
flotą Ameryka, a innć państwa, jest 
naprawdę niepokojąca, zwłaszcza dla 
Angliji i Japonji. L lu leży przyczyna 
pogłosek, że jesteśmy bliscy nowej 
wojny amerykańsko-japońskiej. 


eon 


Dziś premjera. 


Sala Koncertowa 


Aktów potężnej prawdy 
Aktów silnych wrażeń 

Aktów wielkiego napięcia 
Aktów wzniosłego bohaterstwa 


£ 
s 
a 


Ze znakomitym Ghione'm w roli Za la Mort'a. 


pod dyr. M. Tartowskiego. 
Kasa czynna od 12 — 2 


1 od godz. 4 po południu. 
Początek o g. 8.30 w. 


y winien zotat 


aag: 


Dramat detektywny 6 aktach. 


G A 


A S TAa O >: 


Da d 


PŁOT 


4 OW ARA 


Ostatnie 2 dni 


Choink 
Grad- 
„W kraju miljarderów 


„SZCZUL 


Początek ó g. 5, w soboty i niedziele o godz. 8 pp., ostatni seans o godz. 9,15 wiecz. 
Orkiestra symfoniczn 


zyć: S 


Dzis premjera. 
STOWARZYSZENIE CZARNEJ PIĘSCI (W labiryncie Nowego-Yorku) 


Romans kinematograficzny w 8 serjach ze słynną amerykańską premjowaną pięknością PEARL WHITE w roli głównej 


Sera DOM DUCHÓW srias. 


RE 
IELO 


zas 


a u Hopkinsona 


ino. 


Aktualno-satyryczna rew 


Początek przedstawień o godz. 4.30. 


RZY 


Nap. WŁ. 


Z drier I młoddeży dow 


Dramat w 6 częściach H epizod 
niezwykle atrakcyjnego oykłu p. t: / 


paryskie” 


a pod dyr. p. Budzyńskiego. 


ANSA?” 


Tow. Ake. Transportowe. 


Transporty międzynarodowe koleją i statkami. 


Cienie, Magazynowanie, Asekuracje i finansówanie ładunków, 
będących w drodze lub na składzie. 


Centrala we Wrocławiu. 


Łódź, Moniuszki NE 3, WAY 


Królewiec, Leszno, "Tczew, Szczecin, Berlin, Cos 


FILJE WŁASNE: 


Sienna Ne 8, 
hofen (Górny Sląsk), 


Gdańsk, Lipsk, Pr. Herby, Lubeka, Maltsch n]Odrą, Ryga, 


oszenia drome: 
AADA. 


kupuję 
mienniej, 
łudniowa 1, 


lerski, 
i À A Kupuję futra, ža- 
Welte kiety karakuło- 
we, fokowe, garderobę, 
bieliznę, dywany, meble, 
maszyny do szycia, pła- 
cę najlepiej. Wólczań- 
ska 43, Chrzanowicz. 
f f Kupię różne meble, 
sile dywany,garderobę 
bieliznę, płacę najlepiej. 
Benedykta N 28 m, 13, 
parter, Łażnyk. 977—24 


j R Welury w różnych 
«ie kolorach, różneto- 
wary łokciowe najtaniej 
nabyć można; Kilińskie- 
go Ni: 40 m. 10. 510—40 


À eble różne wyprze= 
. dam: szafy, otoma- 
nę, stół, krzesła, łóżka, 
materace. Piotrkowska 
N 26), m, 4, frònt, 
150—-0 
hę ae Pipikowa, 
Piotrkowska 182, m. 14. 
dla pań przyjezdnych 
lokal. 660—14 


Brylanty, złoę 
to, biżuterj- 
i płacę najsn- 
Chodźko, Po- 
sklep jubi- 
998—30 


nteligentna panienka z 

4-ro klasowem wykształ- 
ceniem, pisząca na ma- 
szyńie, poszukuje posady. 
Oferty pod „A. B:“ 


Redaktor i wydawca Wanda Sachsowa. 


otw, | 
yła ućzenica prof, Mel- 
cera i Petriego poszu- 
kuje lekojl muzy ki. 
Skwerowa 3, m. 5, 15—5 
i wynajęcia lokal 3-4 
ubikace na biuro lub 
sklepy, centrum. Oferty 
sub „Podwórze“, 945—1 
nglish Polish cortest 
póndent looks for pos- 
of a few hours dally. 

Oferty sub. „A. F.“ 
914-3 


fortepian koncertowy o- 
kazyjnie do sprzeda- 
nia. Wiadomość Piotr- 
kowska 112 Majer. £68—3 


K ła gumowe do powo- 
zów, lańd, bryczek no- 
we i nżywane, oraz gu- 
my na koła do sprzeda- 
nia, Kilińskiego JM 28. 

588-5 


yainki hebrajskie ku- 
puje Kapelusz, Sred- 
nią 13. 970—8 


| Nięgipąji inteligentny 
z b=cio klasowem wy» 
kształceniem poszukuje 
odpowiedniej posady. O- 
ferty składać pod „J: C^ 

956—53 


owozy, landa, bryczki 
najnowszych fasonów, 
szory, chomonta, bryki 
towarowe, wozy lekkie 1 
rolwagi sprzedam, Kiliń- 
skiego 28. 590—5 
anna obeznana dobrze 
z fachem krawieckim 
ikrojem szuka zajęcia 
w liomach prywatnych. 
Wachodpis 3.57 u Les- 
glau. 


Specjalny ruch £:>CL=WWV sIrSzAWA. 


(puje wyczeski z wło- 
sów. A. Wiener, No- 
wo:Cegielniana 7 i Po- 
łudniowa 9. 908—3 


p ianista rutynowany 
przyjmuje zaproszenia 
na wieczorki. Zgierska 
N 11, m. 8. Swiątkowski. 

755—3 


PE się pies wilk. 
Odesłany będzie po 
podaniu adresu w „Gło- 
sie“ pod I. 8. 10—1 


psa rasłiwego Ogar“ 

sprzedam. Ul. 6-go 
Sierpnia 56, m. 2, od 3 do 
4 po poł. 24—3 


potrzebnyłnanczyctel(ka) 
rysunków (prywatnie). 
Oferty sub „L. 8.* w adm. 
„Głosu*. 975—1 


anna z 7-mio klasowem 
wy kształ ceniem, piszą- 
ca biegle na maszynie, 
poszukuje posady biuro- 
wej. Oferty składać pod 
„Panna*, 958—2 


——-——— 


okój umeblowany w 
centrum miasta do wy- 
najęcia. Wiadomość: Ce- 
gielniana 8 m. 8, od g. 
068—1 


tudent udziela matema- 
tyki, łaciny, chemji, 
fizyki, języków. Kiliń: 
skiego 86 m.,3, od godz. 
7—8 wiec ' 855—3 


-— 


gprzedaję sklep kolo- 
nialno-spożywczy, dob- 
rze prosperujący, z po- 
wodu zmiany interesu, 
Kilińskiego 160, Wiado- 
mość na miejscu. 55—1 


tarzy, młodzi 1 dzieci 38, > 


. t Dla Ciebie Polsko: 


Odeon 


la Koncertowa 
Dzielna Ne 18 
Wielki dramat narodowy, 
osnuty na tle ostatnich walk 
z Bolszewją 0 niepodległość. 


a łódzka w 2 odst, 


Polak. Odsł. I Rozk 


i paskudny sen Hopkinsona, O 
II Panra Hopkison robi dobrą par: 
tje. Rozpocznie Część Koncertowa 


olone. 


` 


Kino 


Szczeliwa do (ł0GZni 1 włazów, | Fachowiec 
Azbest, Korit, Klingarit w arku- 
Szach i płyty. gumowe 


POLECA: 


„€libor* S-ka Ake. Gandi. Przem. 


£. J. Borkowski 


SKLEP, ul. Piotrkowska Ne 48, tel. 84. 


łą ded na godzinę 

dziennie poszuknję. 
Łask, oferty w adm. „Gło- 
su* sub „Pianino*. 78-1 


klep spożywczy w dob- 
rym punkcie do sprze- 
dania. Zawadzka M 22, 
Bałuty. 961-—3 
czeń 8-ej klasy Wyż- 
szej Szkoły Realnej n- 
dziela lekcji w zakresie 
7 klas. Oferty do „Głosu* 
sub „Uczeń“. 004—3 


zet kl. VI poszukuje 
lekoji. Oferty do „Gło- 
su* sub „matematyka*, 

950—1 


Zagubione dokumenty: 


fA izenbana Aram zgubił 
wojskową kar 


pową, wydaną w P. K.U. 
28 P. S. K. 977—3 
raunstein Stanis. zgu- 


bił paszport niemiecki 
za JX 6427 oraz kartę po- 
wołania wyd. w Łodzi. 
887—3 


kasta Qudek zgubił 
paszport niemiecki, 
wyd. w Łodzi oraz 300 
marek, Rybna 18. 16—3 


R janowskiemu Gustawo- 
wi skradziono doku- 
menty wojskowe, wydane 
w Łodzi, óraz inne pa- 
piery. Zgierz, ul. Dąb- 
rowskiego 9, 935—2 


poder Abram zgubił les 
gitymację na I1 osób. 


pa August zgubił legi- 
tymaocję nh 5 osób. 


urlo- | yw 


aranowski Franciszek 
z$%ub. paszport nie- 
miecki. 20—8 


fragman Łaja zgubiła 
paszport niemiecki, 
wyd. w Łodzi. 17—3 


foge! Henoch zgubił ão- 
wód osobisty wyd. w 
Zduńskiej Woli. 873—3 


frynberg Izaak zgubił 
paszport niemiecki, wy* 
dany w Łodzi. 010—3 


jerman Hersz zgubił 
paszport niemiecki, 

21—3 
griser Jakub zgubit tým- 


czasowy dowód osob. 
wyd, w Łodzi, 884—3 


| ród Wojciech zgubił 
AG) niemiec. wyd. 
odzi. 996—3 


Kriser Emannuel zgubił 
paszport niemiecki, wy- 
dany w Koluszkach, 52-3 


yiainterg Fela zgubiła 
dowód osobisty, wyd. 
w gub. Radomskiej, 60-3 


lewi Menachem  Hersz 
zgubił kartę powołania 
z r. 1888. 944—3 


Poe Jankiel zgub. 
paszport niemiecki. 
| -$2—8 

peer Nysen zgubił le- 
gltymację chlebową. 
Składowa 23. 97—1 


germano mankiet futrza- 
ny od pälta, Zwrócić 
za wynagrodzeniem 100 
mk. Piotrkowska 73, u 
stróża, 784—3 


na Kipę i biały druk far- 
tychów szuka przedsię< 
bioroy z kapitałem, Ofer 
ty do „Głosu* sub „R.M.* 

962—1 


Obuwie 


damskie, jazie do. dzie- 
cinne przyjmuje do sprz6* 
iss, 
ma- 


dania M. BLEIWE 
Konstantynowska 


gazyn galanterji. 


ZE ZET RE e o a a r 
0e, pokój umeblowany, 
å A samotne i faj 
najęcia zaraz, Ofe 
„Bamhotny* do sdm. „gło: 


su*. 


mk 
| gear Jankiel Ice 
zgubił paszporń nie 
miecki, wyd. w Łodzi. 
938—3 


pepeport Majer zgubił 
paszport niemiecki, wys 
dany w Łodzi. _ 949—8] 


R tberg Chana-Perl ~ 
bił paszport niemiec, 
wyd. w Łodzi. 805—3 


——L-M—2—>>>————— 
Z RA Gerszo! 

nowi skradziono dos 
wód osobisty, wyd. w Ka 
liszu oraz kartę powoła: 
nia 1839 r. 006 —3 


EJ 

BAW ACEZ AE sgu 
bił tymcząsowy dowód 

osobisty, wyd- To 


i O 
wider Abram zgubił pa~ 
szport niemiecki, wy: 
dany w Łodzi. 974—383, 


— 


Zdr n IEC + 
rowe Róża zgubiłą 

paszport niemiec. wyd, 
w Łodzi. 874— 


jgarchiwker Mordechaj 
zgubił paszport nle 
miecki wydany fs 


— 


WS$ Moszok zgubił n 
gitymacją na 1 080 
os2—| 


u W EN, 
erano Szlama zgu 

bił legitymację na t 
osób. 981—| 


saeia a z, 
l ginęly 2 kozy. Odpra 
wadzić za wynagra 
dzeniem: Nawrot 46, JĄ 
ktbowicz. 9514 


.— 


gublono książeczkę le 
gitymacyjną na imi 
Fryderyki Grünberg: 


W drukarni „Głosu Polskiego“. Piotrkowska 86 


| 


